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Kraków, 3 maja. 
_ Uroczyście obchodziliśmy przed rokiem 
uletnią rocznicę uchwalenia konstytu- 
Jitrzeciego maja. Całe spółeczeństwo 
kie, gdzie mu tylko wolno było dać 
i. raz swych uczuć i myśli, dokładało 
para, aby okazać, że przechowuje w głę- 
lej pamięci spuściznę dziejową, że cięż- 
u) dolę swoją dzisiejszą opromienić pra- 
Bnię blaskiem przeszłości, aby nabrać Bił 
otuchy do dałszej walki w imię haseł 
larodowych. 
Po stu iatach wskrzeszony wspomnie- 
ami fakt dziejowy, wywołał w całej Pol- 
‘e oddźwięk iak głęboki, że ziękli się 
, 61, co radziby doczekać się chwili, 
Sy puls narodu uderzać przestanie, — 
Fizeraziji się ci, co każde silniejsze drgnie- 
è narodowego życia za niepolityczny i 
odliwy uważają objaw. Obawy okazały 
mt płonnemi. Społeczeństwo polskie zbyt 
Vężką przeszło szkołę, aby na jednę kar- 
4, stawiać miało losy tysięcy rodzin i 
~Y w chwili uniesienia zawyrokować o 
jęYszłości narodu. Godzina czynu wybi- 
ba kiedyś ; wyczekiwać nam dzisiaj trze- 
ż 


| 
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ną nią z rozwagą doświadczonego mę- 
sę przygotować się, aby nas ona nie 
t 222 niezdolnymi do czynu. Ten spo- 
ak) umiało zachować syółeczeństwo pol- 
ie pod zaborem rosyjskim i roku ze- 
8go i teraz, gdy myśl żałoby narodo- 
ŚJ głośniejszem odezwała się echem. 
4 to u nas, gdzie ustają względy o- 
oh izujące pod berłem caratu, przybrał 
ehód stuletniej rocznicy 3 maja cechę 
rodowego święta. Od stolic kraju do 
Padłych wiosek i miasteczek, wszyscy, 
eley i mali, wytężyli sily, aby zamani- 
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Cenzura w Królestwie Polskiem, 


8j zadania 1 cele, 
środki | wykonawcy. 


Skreślił 
ST. WIGURA. 


jif: 

i pat ku końcowi rządów Ryżowa, prezesa komi- 
tę cenzury w Królestwie Polskiem, zaznaczył 
dy zasadniczy zwrot w zapatry waniach sfer rzą- 
Wych na zadania, cele i Środki cenzury. Zwrot 
4, 2 raczej ides przewodnia. da się scharakta- 
wać krótkiemi słowy: dążyć do jedności pań 
A bez względu us różnicę kultury umysłowej. 
Jeyj państwowych, praw zresztą tak wielkie- 
hy Narodu, jakim jest polski, do własnej literatu- 

Muki i sztuki. 
ij zawsze miała cele centralistyczne i 
ły Kiemi sposobami do tych celów dążyła: le- 
tem, można powiedzieć, jej charakter dzie- 
WA Podboje jej na Wschodzie i na południu, 
żę, ł”szy od Iwana Groźnego odbywały się z 
te], t konsekwencyą, z tak jasną świadomością 
Wy” jaką się w dziejach ludzkości odznaczali 
Rzymianie. Powolnie, ale z wytrwałością 
I pa haną prawie, odbierała zdobytym narodom 
dz stwom ich narodowość, religię i ziemię, od 
jej *wając na nie za pomocą państwowości Swo- 
atw, Kolonizacyi. Tak zdobyte zostało wielkie car- 
Kazańskie, stepy Tatarów Nogajskich aż do 


tepa U: Krym wreszcie i pobrzeża Morza Czar- 
ing wiedzy Dnieprem a Dniestrem. W naszym 
tą, leku Rosya zdobyła Kaukaz, przekroczyła 


Az») Żuralskie i dotarła z jednej strony do 
k Todkowej, z drugiej — do Azyi Mniejszej, 
Wil. Pozór wydać się to może wielką misyą cy- 
+ zaczą J ę 
: Jez, b 
+5 3 


4 


| 


i 


fesiować, jak drogą im narodowa Spuści- 
zna, jak tęsknią do lepszej przyszłości. 
A wśród tych uroczystych obchodów od- 
zywal się jeden zasadniczy ton, jedna 
przeGiiasa myśl: prasa nad ludem 
polskim, który pó wiekcwym ucisku 
Zgłosił Bię u sztandaru narodowego w 
chwili krytycznej, który pomimo ciężkich 
prób, przechował niezatarty swój ehara- 
kter narodowy. 

Fiata nad ludem, — zawołaliśmy 
iw tyim roku, gdy wspomnienie rozbioru 
Ojczyzny do poważnych nakłaniało nas 
refleksyj. Toż i dzisiaj, gdy w kraju ca- 
łym dzień t'zeci maja nie minie bez uro- 
czystych wieczorków i zgromadzeń, myśl 
ta przeświecać winna. | 

Oprócz istniejących już od lat wielu 
Towarzystw, mających na celu szerzenie 
oświaty ludu, założono u nas przed ro- 
kiem Towarzystwo „Szkoły ludowej“, 
a w roku bieżącym „Fundacyę imie- 
nia Tadeusza Kościysgzki*, Gdy 
więc na uroczystych zgromadzeniach roz- 
pamiętywać będziemy doniosły w dziejach 
naszych fakt, nie zapominajmy o wielkiej 


idei konstytucyi trzeciego maja, pamię- |? 


tajmy, że spełnienie wielkiego dzieła, 
uświadomienie mas ludu, naszą jest po- 
winnością. (ba Towarzystwa, do wspól- 
nego zmierzające celu, ułatwią to zadanie 
każdemu, kto do jego spełnienia ręki przy- 
łożyć zechce 

A gdy zadanie to wspólnemi naszemi 
siłami „spełnić zdołamy, wówczas dzień 
trzeci maja innem do nas przemówi 
echem, wówczas przyszłość narodu w in- 
nem ukaże się nam świetle | 


Zdrada, czy legalna droga? 


Pod powyższym tytułem przesłał nam ks. Sta- 
nisław Stojałowski, jako redaktor Wieńca 
i Pasczółki, odpowiedź na artykuł nasz, zamie- 
szezony w 97 numerze naszego pisma, p. t 
„Zdradzieckie podszepty*. Odpowiedź swą rozpo- 
py ks. St. następującem „sprostowaniem 
aktów* : c 

„Jeżeli to podszept, to nie wychodzi ode- 
mnie, ale od wyborców, o czem przekonać 
mogę oryginalnemi listami tychże. S 

„W liście wyborcy p. Jana Króla, ani w „do- 
pisku redakcyi* nie ma żadnego rozmyślnego 
fałszu, boć nie powiedziano: „że posłów 5€)mo- 
wych nie dopuszczają do głosu* ; ale tylko p. Jana 
Potoczka w Wiedniu; a to przecie prawda; nie 
powiedziano: że wnioski posłów sejmowych „ubi 
to“ albo odrzucono, ale „nie dopuszez0no 
do urzeczywistnienia* — a i,to prawda, 
bo wniosek p. Kramarczyka już trzeci rok poku- 
tuje, a wniosek p. Potoczka niewiadomo je- 
szcze jak długo pokutować będzie w Wydziale 
lub w Wiedniu, a co najważniejsza, nie ma rę- 
kojmi, że te wnioski, nawet wróciwszy do Sejmu 


pili barbarzyńcy na poły zaledwie cywilizowani, 
których teraźniejszy stosunek do świata europej- 
skiego niczem się prawie nie różni od stosunku 
Tatarów do współczesnego im świata i kultury, Prze- 
ciwnie, stosunek ten o tyla straszniejszy i gro- 
Źniejszy dla Europy, że Rosya zbrojną jest w ca- 
łą potęgę zorganizowanej państwowości. Groza 
ta polega na praktykowanym przez nią systemie 
traktowania podbitych narodów: Ous nie łączy 
ich ze sobą wspólną państwowością i kulturą, 
pozostawiając własny indywidualizm plemienny 
każdemu wielkiemu organizmowi narodowemu, 
ale weiela je gwałtem do swego organizmu. 

W tem leży zasadnicza cecha i różnica cywi- 
lizacyi rosyjskiej od europejskiej, a może i całe- 
go świata, ale też w tem leży jej potęga i jej 
groźba dla społeczeństw, narodów i państw wy- 
soko wykształconych, choć małych. 

Mając tedy na celu jedność państwową bez- 
względną, absolutną wytworzoną nie skutkiem 
wspólności celów i zadań państwowych lub na- 
rodowych. gdzie panstwa są jednolite, lecz skut- 
kiem jedynowładztwa monarchicznego, Rosya cią 
gle iść musi drogą gwałtu i poniewierania wszel- 
kich judzkich praw narodów, zagarniętych przez 
politykę lub podbój. Jedność państwową rozumie 
ona jako zrzeczenie się wszystkich rmrodów, W 
skład jej wchodzących, swojej narodowości, lite- 
ratury, sztuki, słowem całego dobytku cywiliza- 
cyjnego na korzyść jednego cara, jednego języka 
i jednej religii. 

Dopóki Rossya praktykowała nà Wschodzię 
śród Tatarów, plemion Kaukazkich. Rusinów 
wreszcie, politykę wytwarzania jednolitości pań- 
stwowej, po swojemu rozumianej, szczyciła Się 
tem, że uarody owe, dziksze od niej lub mniej 


ucywilizowane, podnosiła niejako do siebie. |tykałą żadnych przeszkód, 


w formie projektu ustawy — nie ulegną losowi 
wniosku o pomnożeniu posłów z miast, lub że 
otrzymają sankcyę. Więc i to prawda. 

„Dalej nie powiedziano, że p. Potoczek Jan jest 
„niemym“ w Kole — ale „że bywa niemym 
| w Izbie poselskiej“ — aito prawda, bo mu 
odmówiono głosu w przeszłym roku. 

Nie powiedziano nigdzie, z8 postulaty, t.j. żą- 
dania posłów, włościan trakłówane są „wzzar 
dliwie* — ale tylko, że — powtórzę słowami 
samej MW. Ref o „tak Soim, jak Koło polskie 


ściańskich nazbyt jasno przebija, aby go wyczytać | wytwarzają szczególne warunki ich bytowania, 


nie można. 3 
W dalszej części swej odpowiedzi pisze nam 
ks. Stojałowski : 


sługuje na to, aby je zdradą nazywano? 
„Czyż zdrajecami byli Ś. p. Hausner i Wolski, 
którzy w swoim czasie z Koła wystąpili? Zdraj- 
cą-li ks. Świeży, który dv Koła nie chciał wstą- 
pić, aż po otrzymaniu pewnych obietnic ?* 
Nie chcemy rozbierać tu kwestyi, czy wystą- 


za mało się z niemi liczą | nie akceniują z takim ,rlenie p. Potoczka z Koła ocenionob; tą samą 


naciskiem, iakby wyczekiwać należało“. 


Na te „Sprostowania faktów " dajemy następu | o. 


Jącą odpowiedź : 

Wynikiem „Podszeptu* wydały nam się żą- 
dania p. Jana KTóla, włościanina z Roztoki, 
dlatego, że mie przemawjął on z upoważnie- 
nia, ani w imIeDIU wyborców posła Jana Po- 
toczka, lecz WeŁWAWSZY tegoż, aby z Koła wystą- 
pił, odezwał się .do wyborców: „W ie m, kochani 
Bracia, że SIĘ WSZYSCY ną moje zdanie zgodzicie. 
A skoro 51$ Zgadzacjgj t. d.“ Ozy ks. St. 
ma oryginalne listy wyporców  nowotarskich, 
stwierdzające oryginalnogę pomysłu p. Króla, tego 
nie mogliśmy, ani pragniemy wiedzieć. Natomiast 
powyżej przytoczona apostrofa’ p. Króla do wy- 
boreów I treść „dopisku* rędąkcyi Pszczółki, jako- 
też niejednokrotnie i przy różnych sposobno- 
ściach objawiane zapatrywąnią redakcyi tegoż pi- 
sma — naprowadziły nas na myśl, że wzywanie 
osła Jana Potoczka do wystąpienia z Koła, jest 
raczej pomy słem księdza redaktora, niż wyborców. 
A jeżu me o słowa, leez o rzecz idzie, to za- 
przeczyć się chyba nie dą na podstawie „do pi- 
sków* redakeyi Pszczółki, — ża doradza 
ona wyborcom nowotarskim i przynagla ich 
do wezwania posła Jana potoczka. aby z Koła 
wystąpi!- 

Cały początek listu p. Jana IKróła zestylizo- 
wany jest tak, iż zarzut nągz że oskarżono w nim 
Sejm 0 niedopuszczanie do głysu posłów włościań- 
skich, — może być usprawiedliwiony. Ale mniej- 
sza zresztą 0 to, — skoro tk. Stoj. twierdzi, że 
intencyi. takiej korespondent jego nie miał, to 
tem lepiej. Równocześnie jednak żadną miarą nie 
możemy aprobować gry łów na temat, że co in- 
nego jest „nie. dopuścić wniosku do 
urzeczywistnienia*, a 'upałnie eo innego 
ten wniosek „ubić*. Naszem zdiniem, jest to w rze- 
czy samej jedno i to samo. Po jeżli „nie wia- 
domo“, co Wydzial kraj. Zrobi z wnioskiem 
tego lub owego posła, to nie może być wiad o- 
m e m Już teraz, że wniosek „nie będzie dopuszczony 
do urzeczywistnienia*; jeżeli „jie ma rękojm w 
co Się z tym wnioskiem stane, gdy go Wydział 
Sejmowi przedłoży, to także „nie ma rękojmi", 
że go Sejm „do urzeczywistnienia nie dopuści“. 

Pisze ks, St, jakoby redskcya Pszczółki nie 
twierdziła, że p. Potoczek „jest* niemym w Kole, 
ale „żę bywa niemym“, M; jednakże w „dopi- 
RE redakcyi tego pisma Znajdujemy takie wy- 
rażenie ; „Dzisiaj p. Potoczek w Kole musi być 
Alemym posłem“. Tymezasen p. Potoczek najwi- 
doczniej nie musiał być nemym w Kole, skoro 
przemawiał nieraz. 

„ "reszcie co dò punktu ostatniego, to przyzna- 
Jemy, Że wyrażenia „wsgardliwie', — OUNO- 
śnie do traktowania postulatów włościańskich 
w sejmie lub Kole polskiem, — nie znajdujemy 
w ostatnim numerze Pszczółkś i tego nie twier- 
dziliśmy ; natomiast przyzna każdy, że tak z lí- 
sui p. Jana Króla, jak z dopisków redakcyi za 
rzut wzgardliwego traktowania wniosków wło- 


W olskie- 
Ale przyznać zechce ks. Št., że „i to pra- 
wda,“ iż ewentualnego wystąpienia p. Potoezka 
z Koła nio nazwaliśmy „zdradą.“ Byłoby to 
wystąpienie nietaktem politycznym, szkodliwyn 
w pierwszym rzędzie dla samego p 

skiego, następnie dla jego wyboreć 
nawet; natomiast „zdradliwym podsze- 
ptem“ nazywamy podsuwanie posłowi włościań- 
skiemu rady, aby zerwał solidarność z delegacyą 
swego kraju, a zdał się na łaskę 1 niełaskę klu- 
bu Liechtensteina lub Młodoczechów. 

Nie chcemy rozprawiać się tutaj z ks. St. na 
temat, czy wskazauem jest dzisiaj utworzenie dra- 
giego klubu polskiego ; może SIĘ znajdzie ku te- 
mu sposebność, Nie chcąc przedłużać polemiki, 
czynimy zadość życzeniu K8: SŁ i zamieszczamy 
następujące jego końcowe oświadczenie: 

„O to, aby posłowie włościańscy byli odoso- 
bnieni, nie starałem się nigdy, bo kiedy i w ja- 
ki sposób? Za tem, aby tworzyli „klub osobny* 
byłem i jestem zawsze, i to okazało się najko- 
rzystniejszem, inaczej ani P- Kramarczyk ani ża- 
den inny nie mógłby mówić bez pozwole- 
nia klubo wego. Insynuacya „wszczynanie 
waśni i sporów“ niezem nie uzasadniona, a 
więc jest nieprawdziwa it. d, s 

„Nigdy i nigdzie Młodoczechów nie potę- 
piałem, a choć nie podzielam wszystkich 
ich zapatrywań religijnych , podziwiam ich wy- 
trwałość, odwagę, poświęcenie dla ludu i inne 
cenne przymioty, a zawsze pragnąłem i pragnę 
tego, aby u nas powstało stronnictwo z podo- 
bnie chwalebnemi przymiotami i t. d.“ 

Jest to znowu gra słów, — a tam, gdzie nie 
o grę słów idzie, lecz o kwestyę samą, potrzeba- 
by areydługiej odpowiedzi, od której na razie 
czujemy się zwoluieni. i 

Na zapytanie więc ks. Stojałowskiego, czy to 
„zdrada, czy legalna droga* odpowiadamy: 
zdradą wystąpienie p. Potoczka z Koła nie 
byłoby, — legalnem byłoby ono na wszelki 
sposób — ale ezy byłoby rozsądnem 1 dla wło- 
ścian naszych korzystnem, temn stanowczo 
przeczymy. 


|miarą, co wystąpienie ś. p. Hausuera i 
ze 


PAR 


osła nowotar- | 


= ERZE 


W sprawie oświaty ludu wiejskiego. 
I 


(Ciąg dalszy.) 
zwoju umysłowego mas są również 
nadają się do badań; leżą one w 
wości ludu i jego stosunków eko- 
ch. Świadomość społeczna, 
inteligencyi nad oświatą ludu, 
gzielnym czynnikiem tego roz 
jeżeli inteligencya, zba- 
suje do niego sposoby 


Czynniki 107 
przedmiotem 1 
naturze umysł 
nomiczno-społeciDy 
Wyiażona w pracy 
może być również 
woju. lecz tylko wtedy: 
dawszy ten grunt, 2580 
oświecenia, 

Ludzi w warstwach calych których odrębność 


„Czy samo wystąpienie z Koła polskiego | 


najlepiej jest rozważać jako typy zawodowe. Na- 
turę ludzi wyrabia ich otoczenie i sposób wal- 
czenia o byt. Przypatrzmyż się tedy, jaki jest sto- 
sunek kultury umysłowej do zawodu rolniczego, 
RE" przeważnie nasz lud wiejski się od- 
aje. 

Poznawanie zdobyczy wiedzy ludzkiej jedynie 
dla zaspokojenia żądzy umysłowej jest 
zjawiskiem na ogół rzadkiem. Większość, oddając 
się nauce, powodnie się względami praktycznemć 
Zapyiajmy słucnsczów Uniwersytetu, czy: siedzie- 
liby nad książkami, gdyby nie nadzieja: dyplomu 
ruństwowego. Na ogół szukają ludzie wykształee- 

'a profesyłnego; w niem zuajdują SpizyMierzen- 
ca w zdobywanie bytu materyalnego przedewszy- 
sikiem. Każdy zawód wymaga szerszegu lub szezu- 
plejszego wykształcenia: od dyplomaty do szewca 


Lu 


w i dla krajuj wszyscy uczyć się imuszą. Do jednego tylko za- 


wodu możne się było u nas nis sposobić teore- 
tycznie — do rolnictwa. W aregdocie 0 zie- 
mianinie, który swych synów na różne pokierował 
drogi, wedle ich uzdolnienia, a najgłupszego na 
roli osadził, wiele jest prawdy, Wiemy z doświad- 
czenia, że większość rolników, nawet. majętnych, 
odznacza się u nas nieuctwem, jakby z zasady. 
Znam okolice całe w Królestwie, gdzie nie można 
znaleść kandydata na sędziego gminnego, bO żą- 
uen z miejscowych obywateli nie skończył sześciu 
klas średniego zakładu naukowego. Dla czego to 
się dzieje? 

Przy niskiej kulturze gospodarstwa krajowego 
rolnictwo nie wymaga nakładu pracy umysłowej. 
Wystarczają tu przekazane tradycyą rady; trochę 
osobistego doświadczenia, praktycznej znajomości 
przyrody. Rolnik bowiem jest w spółce z żywio- 
tłami; one za niego myślą i robię, on im tylko 
pomaga, jak może. Teraz ten i ów ucieka się 
do agronomii. zamierza opanować trochę przyro- 
dę, lecz dotąd ogół rolników nie uważał za ko- 
nieczue uczyć się dla profesyi. Podkreślam to 
słowo, bo mogą mi powiedzieć, że ziemiaństwo 
liczyło i liczy między sobą ludzi oświeconych 
i uczonych, że z niego powstęła nasza klasa oświe- 
cona. Zgoda, lecz oni nie uczyli się jako rolnicy, 
dla fachu, lecz jako ludzie, którzy najwięcej mieli 
czasu i środków kształcić w źródłach europej- 
skiej cywilizacyj umysł. a szczególnie smak. Bzu- 
kano ogłady, a jednostki wypadkowo rozpalały się 
do wiedzy i pomnażały szeregi oświeconych. Zre- 
sztą w stosunku do masy uprzywilejowanych 
i ogładzonych, ilość tych prawdziwie oświeco- 
nych jednostek była niewielka 

Wobee tego coż mówić o chłopstwie ? 

Chłop zupełnie od ziemi zawisł, oddał się na 
jej łaskę i niełaskę. Ona go karmi, ona za niego 
myśli; on ją tylko obsługuje. Siły, ukryte 
w żywiołach, dla niego żyją w postaci duehów; 
one go karzą głodzą. Styranizowany przez nie, 
stara się zjednać je sobie praktykami religijnemi; 
gotów nawet nauczyć się czytać, żeby mieć mo- 
żność posiłkowania się modlitewnikiem, lecz jak 
stąd daleko do książki, jako żródła wiedzy, po- 
trzebnej do racyonalnego walczenia z przyrodą | 
Chłop, jako rolnik, stworzył przysłowie, które 
słyszałem w Krakowskiem: „Kto się nauczy na 
piśmie, ten się wprzód w piekło ciśnie“. Nie 
zdarzyło mi się spotkać chłopa, któryby wierzył 
w książkową radę co do gospodarstwa; prędzej 
zapatrzy się on na doświadczenie sąsiada, nao- 
cznie sprawdzone. 

Ten więc ważny wzgląd. dla którego ludzie 
po większej części się kształcą, wzgląd prakty- 
czny, profesyjny, nie istnieje u chłopa — rolni- 
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wiley w Anglii, albo musieli się  zmoskwicić. 
Starszyznę rnsińskę rząd przekabacił na swoją 
stronę darowiznami urzędów i wsi, mięszaniem 
jej z arystokracyą rossyjską, kształceniem w swo- 
ich szkołach i wprowadzaniem wszędzie swego 
języka. Rozpoczęło się to niemal z ehwilą przej- 
ścia Kozaków „pod mocną rękę“ cara Aleksieja 


Michajłowicza. Zważywszy, że ówczesne społe-|P 


iezeństwo rusińskie nie było do tyla wykształcone, 
ażeby opór stawić mogło. nie będziemy się dzi- 
wić, że Rossya zwyciężyła.. Głałagany, Skoro” 
padzey, Gogole, Koczubeje, Łazarewscy, Sulimy, 
Markowicze i inni poszli na „służbę“ rossyjską 
1 wyrzekli się języka chachłackiego. e 
Zwycięztwa Rossyi na Wschodzie zachęciły $% 
do spróbowania tej samej polityki na Zachodzie. 
Tu ns drodze jej stanęły Finlandya, prowincje 
nadbałtyckie, Litwa, wreszcie Królestwo Polskie. 
Co robi obecnie Rossya w Finlandyi i w Pro 
wincyach nadbałtyekich. aby je doprowadzić do 
jedności państwowej, Ruropa wie, w części |] 
najmniej; mówić więc o tem nie do mnie na eży 
Co do Litwy, wiemy, czem się zakończyły rządy 
moskiewskie, zainaugurowane przez Murawió*a- 
Wieseatieła: tam gdzie niegdyś kwitły szkoły 
nauki, gdzie wykładałi Śuiadeccy, Poczobut, 
Frank. gdzie koatałcili się . Midkiewicz, Słowacki. 
Kraszewski i tylu innych; którzy zyskali nie- 
śmiertelność — dziś ruiny sterczą i pustki, a na 
gmachach %zkolnych *rczelągają skrzydła orły 
dwugłowe, znaki siedziby urzędów. y 
Desuruktyjna robota rządu rossyjskiego jest do- 
gicziem A zatam” koniecznam następstwem poli- 
tyki ceniralizacyjnej Rossyi, niwełującej do Swe- 
go systemu państwowego wszystkie podbite na- 
rody. Praca jej w tym celu tak długo nie napo- 
przeciwnie dawała 


w znaczeniu kulturalnem. Podnoszenie owo tem najlepsze rezultaty, jak długo Rossya miala do 


Rosyi, ale ludzkość nie na tem nie|się jednak zakończyło, że Tatarowie albo wysie-|Czynienia albo Z narodami niżej od niej stoją- 
barbarzyńców zupełnie dzikich zastą-|dlii się do Tureyi, albo wytępieni zostali, jak! cemi pod względem kulturalnym i państwowym 


jak Tatarowie, n zkie i liczne szezepy 
fińskie lub boskmodzki albo z takiemi, które 
nie posiadały jeszcze zorganizowanej państwowo- 
ści, jsk Rusini; Rogaya odnosiła ich do siebie. 
W zatargach z państ, oni nie potrzebowali 
walczyć o najdroższe prawa swoje: 0 kulturę, 
cywilizacyę, Rarodowogg język, bo albo tego nie- 
osiadali, albo posiadali w stopniu nader mało 
rozwiniętym. Pewną część tych społeczeństw 
zlewała się więc za zdobywcami bez walki pra 
wie, biorąc w zamian stanowisko materyalne; 
dziksze i bardziej niepohamowane żywioły ustę- 
powały z pola, na miejący zaś pozostawała ma- 
ga, ciemna i bierna, Bieświaqoma ani celów swo- 
ich ani pragnień, obojętną ną to, komu będzie 
płacić podatki, troszcząca gię tyko o ehleb po- 
wszedni. Oni nie do stracenia nie mieli: żadnych 
tradycyj wielkich i ludzkich, żądnych zdobyczy 
kulturalnych. r 
s Rossya tedy, zwycięży wszy mało opornych 
i słabych, zwróciła swój system państwowy do 
społeczeństw zachodnich, więcej oq niej ucywili- 
zowanych. Oczywiście, że chege takie społeczeń- 
stwa doprowadzić do jedności państwowej, abso- 
lutnej, potrzeba było pod każdym względem 
zniżać je do państwowego i cywilizacyjnego 
oziomu Rossyi. 

` Do o Diaw, które do państwa rosyjskie- 
go wcielone zostały gwałtem, należą Polacy. Sko- 
ro więc ides po ujednostajnienia państwo- 
wego poczęła Wydawać dobre rezultaty ua Wscho- 
dzie, zaczęto Je powoli Stosować i na kresach Z3- 
chodnieh, — %8 tu Środki walki musiały być in- 
ne niż n% Wschodzie, Taim nić potrzeba było bu- 
rzyć całej cywilizacyj dziegłściówiekowej, przora- 


sztuki, literatury bogatej, własnej, z ducha i krwi 
owstałej. Tu zaś nietylko istniała odrębna kultu- 
ra, ale była głęboko w społeczeństwo wkorzenio” 
ną; należało więc prowadzić uciążliwą pracę prse- 


biać myśli i uczuć narodu: tam nie było nauki, 


rabiania pojęć, myśli, wytwarzania poglądów sym- 
patycznych systemowi państwowemu, kształcenia 
ludzi, którzyby nie tylko poddawali się temn sy- 
stematowi biernie, ale wytwarzali z czasem sze- 
reg obrońców jego i sług. Społeczeństwo, które 
tysiące lat żyło własnem życiem duchowem, ma- 
teryainem i państwowem, trzeba było bezustannie 
kontrolować i pielęgnować po swojemu, ażeby się 
w niem krzewiły tylko takie myśli i uczncia, któ- 
re mogły być przychylne idei zjednoczenia pań- 
stwowego. 

Dwie drogi prowadziły do tego celu: szkoła 
i cenzura, W szkole przy pomocy aparatu 
szkolnego odbywa się koszlawienie całego dorob- 
ku moralnego społeczeństwa, przynoszonego do 
szkoły z domu, z rodziny, jak poszanowanie dla 
przeszłości, miłość rzeczy swoich, świadomość po- 
trzeby pracy dla własnego społeczeństwa, wiara 
w ideały narodowe i t P. Cenzura zaś nie 
tylko baczy na to, ażeby do społeczeństwa nie 
przedostała się żadna myśl, podnosząca Jeg9 dt- 
cha, ale żadne słówko nie mogło przyczynić się 
do rozbudzenia samowiedzy j godności narodowej, 
ażeby wszystkie władze duchowe i umystowe spo- 
łeczeństwa zamarły lub zbladły; sżebJ zagłuszyć 
głos publiczny, ile razy on się odzywa, Już nie w 
obronie praw ale potrzeb narodowych 

Milczenie, nad którem usilnie Czuwa cały urząd 
komitetu cenzury, brane bywa za dowód aprova- 
ty lub zgody z losem, chociaż w rzeczy Samej 
jest tylko następstwem Systemu rządowego gnę- 
biącego i niwelnjącego wszystko do swego ideału 

) h 
aa o na tej drodze jest zdumiewają- 
ca. Zanim zspoznamy czytelników z wpływem, 
jaki cenzura wywarła i wywiera na całe społe- 
czeństwo polskie, musimy się zapoznać z ludźmi, 
którzy tą potężną instytucyą. kierują, poznać ich 
stopień wykształcenia, ich moralność i charaktar. 

(0. d. n) 


ka, jako czynnik oświaty. Prawda, że Znaczna 
część ludności wiejskiej nie oddaje się teraz rol- 
nietwu, przeszła w szeregi bezrolnego proleta- 
rystu i szuka zajęcia w innych zawodach, lecz 
1) natura typu, wyżej określonego, pozostawiła 
w ich umysłowości pewne ślady, „34 oni po- 
grążeni w takiej nędzy, że nie mają możności 
kształcić siebie, ani swe80 potomstwa. Pomimo 
to inaczej już myśli i mówi taki proletaryat 
o potrzebie nauki. Pamiętam, w Krakowskiem 
nad Wisłą, skarżył się przedemną wyrostek, 
syn wyrobników, na biedę w rodzinie i małe 
zarobki 

— Co ja tu będę robić? — mówił rozżalo- 
ny i zirytowany. — Pójdę w świat, gdzie mię 
oczy poniosą. Za 24 grosze dziennie lub za złoty 
całe życie będę wysługiwać się komu? O, gdyby 
ojciee miał pieniądze, mie siedziałbym ja tu da- 
wno; do szkół bym poszedł i poradziłbym so- 
bie. 

— (hciałbyś księdzem zostać? — zapyta- 
łem. | 

— Nie chciałbym? Ale to dużo kosztuje; 
gdybym miał tyle a tyle pieniędzy, skończyłbym 
szkoły i zostałbym nauczycielem albo pisarzem 
jakim....* 

Dziecko rolnika, mającego ziemię, nie snuje 
takich planów. 

Istnieją po za tem inne pobudki do kształce- 
nia się. Chłop w Gmlicyi jest obywatelem — 
wybereą interesuje Się sprawami krajowemi 
udziałem postów w rządzie i t p. Organami tyeh 
spraw, zahaczających o byt chłopa, są gazety, 
dla tego ten i ów z ludu nad wszelkie druki 
gazetę przekłada. Niewątpliwie gazety, stojące 
aa gruncie interesów ludu, stanowią niezmiernie 
skuteczny środek  uświadamiania społecznego 
maas; One przedstawiają również najlepszy sposób 
wdrażania ludu do czytania i sprawiają w kołach 
oświeconych chłopów, że druk staie się potrzebą 
ieh codzieunego Życia. Czy wiele uialiy w Ga- 
licy: gsto wapuwiednich ? Czy wiele z nich, 
pomimo propagandy, nie odstrasza raczej czytel- 
ników od druku? 

Pozostaje wreszcie czytelnietwo ludowe: dla 
rozrywki, Z ciekawości, z pragnienia wiedzy. Dla 
zaspokojenia potrzeb tego czytelnictwa istnieje u 
nas specyalna literatura książeczkowa : powiastko- 
wa, historyczna, popularno-naukowa. Literatura 
tego rodzaju u nas datuje się nie od dzisiaj, je- 
dnak od czasów, kiedy chłopa uważano jako siłę 
pociągową gospodarstwa dworskiego, do dnia dzi- 
siejszego, kiedy pracujemy dla ludu w interesie 
jego własnym i społeczeństwa, literatura ta ule- 

- gła stosunkowo nieznacznemu postępowi. Coraz 
więcej się wydaje, Coraz więcej różniczkuje tema- 
ty, lecz charakter literatury, ogólnie biorąc, po- 
został ten sam. a 

Pierwowzorem tej literatury muszą być kaza- 
nia poczciwego proboszcza wiejskiego z początku 
tego wieku, proboszeza, który rad odbiegał od 
tomaczenia słów ewangelii do oświecania ludu 
w rzeczach świeckich, lecz zawsze w celu na- 
WRA go na drogę pokory i moralności. Z tych 
xazań i z przemówień szlachcica do ludu z wy- 
sokości ganka dworskiego powstała naszą litera- 
tura ludowa. Zasadniczą jej cechą jest: t) 


od 
bność przeznaczona jest wyłącznie dla ludu 5 ustą 


(2e tak powiem) filantropijność — z każdej stroni- 
cy. nawet s okładki książeczki ludowej przeglą- 
da, że piszą ją panowie bardzo mądrzy i bardzo 
moralni dla włościan bardzo ciemnych i bardzo 
niemoralnych i robią to przez ojeowską dobro- 
tliwość. 

Nie cheę przez to bynajmniej ujmować warto- 
ci poszczególnym utworom, pisanym dla ludu. 
Mieiiśmy i mamy pisarzy ladowych, którzy, wsku- 
tek talentu lub pedagogicznego wykształcenia i 
znajomości stosunków ludowych, otrząsnęli się, 
ile tradycya pozwalała, z dotychczasowej rutyny 
i napisali rzeczy wartościowe, lecz stosunek ich 
prac do ogółu książek Indowych jest zbyt mały, 
by mógł osłabić powyższą charakterystykę. 

W ostatnich czasach budzi się u pisarzy SZEZET= 
szych i wyrażnie Zaznacza w krytyce pewien 
zwrot, wywołany pogłębieniem stosunków inteli- 
geucyi z ludem. Przyszedł czas, że zadano sobie 
pytanie: czy rzeczywiście nasza literatura ludowa 
odpowiada zadaniu? co sam lud o niej trzyma ? 
jskie są właściwie jego potrzeby umysłowe i u- 
podobania czytelnicze ? By odpowiedzieć na te 
pytania, trzeba zebrać wiele materyału żywego, 
czerpanego wprost z życia ludu. Osobiście lite- 
raci zrobić tego nie mogą, więc uciekają się do 
kwestyonaryuszów, Dwie takie odezwy do inteli- 
gencyi z Odpowiedniemi instrukcyami ogłosił w 
r. 1890 Głos warszawski 1). W jednej z nich 
M. Brzeziński (W. Olszewski), wjtrawny znawca 
stosunków ludowych i najlepszy dzisiaj pisarz 
ludowy, na wstępie pisze: „Kwestyonaryusz powyższy 
jest szeregiem zapytań, które stawiają sobie za cel 
wy gazie zagadnień następujących : 

t- en iatntejącą obecnie wydawnictwa lado- 
we p do masy ludu? 

2) Jak są przez lud przyjmowane ? 

3) Czy odpowiadają one swą treścią i formą 
rzeczywistym potrzebom ludu i jego umysłowemu 
azdolnieniu ? 

4) Jakim warunkom w ogóle i w szczególno- 
ści winny czynić zadość, żeby przynosiły pra- 
wdziwy pożytek ludowi ? J 

„Każdy rozumie, jakie znaczenie mieć będą dla 
wszystkich, komu nie jest obojętną sprawa ksią- 
żkowej oświaty ludu, odpowiedzi na powyższe 
zapytania: pożwolą one spojrzeć krytycznie na 
dotychczasową pracę inteligencyi nad literaturą dla 
ludu, a tem samem wytkną jaśniejszą, skutecz- 
niejszą drogę dla pracy przyszłej“. 

Poszukiwania te były gorąco polecone uwadze 
ludzi dobrej woli; dotychczasowy rezultat ich 
jest ten: dowiedziano SIĘ przędowszystkiem, że 
inteligencyi, interesujące) SIĘ Szezerzę oświatą lu- 
du, mamy bardzo mało — dowodzi tego szezu. 
pła ilość odpowiedzi; z tych, jakie nadeszły, mo. 
żna już wyciągnąć pewne wnioski, silnie osłabia. 
jące powagę dotychczasowego systemu ludowej 

wiaty T > 
oświaty książkowej. (C. d. n.) 


Potocki i Z. 


1) Wyszły one w odbitkach: A. 
Wasilewski „W sprawie czytelnictwa lu- 
dowego“ (cena 20 gr) i M. Brzeziński „00 ! 
jak lud nasz czyta?“ (cena 10 gr.) 
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Przegląd polityczny. 


Kraków, 3 maja 


Niedawno odbyły się w Królestwie Polskiem 
wybory do jedynej instytucyi autonomicznej. jaka 
w Królestwie istnieje, mianowicie do władz To- 
warzystwa kredytowego ziemskiego. Na niejaką 
uwagę zasługuje może wybór radey komitetu 
w Kielcach. Pisząc o tym wyborze, korespon- 
dent Ds. Posnańskiego przypomina następujące 
szczegóły : 

„Margr. Zygmunt Wielopolski przez kilkana- 
ście lat zajmował ten urząd. 

„Wyborcy jego w Kielcach podobno mieli na- 
dzieję, że po ustąpieniu długoletniego prezesa 
komitetu p. Aleksandra Ostrowskiego w miejsce 
jego wejdzie margr. Zygmunt Wielopolski. Tym- 
czasem wybór padł przed dwoma laty nie na 
niego, tylko na p. Ludwika Górskiego. Skutkiem 
tego margrabia wystąpił z komitetu. 

„Otóż zachodziła kwestya: czy margrabia w tym 
roku będzie na nowo kandydował, lub czy w ra- 
zie, gdyby go wybrano, wybór przyjmie ? 

„Na przyjęciu u prezesa dyrekcyi szezegóło- 

wej w Kieleach w wigilię tegorocznych wybo- 
rów margr. Wielopolski w kilka słowach obja- 
śnił, że przed dwoma laty wystąpił z komitetu, 
ponieważ sądził, że współoby watele kieleocy wy- 
brali go na to do komitetu, aby został preze- 
aem, więc, gdy wybór nie padł na niego, u 
stąpił. : 
„Nazajutrz, podcza: wyborów, na 11% giosuję- 
cych- marer Zygmunt A ielopsjski trzymał 92 
głosy i wybór na radeę kountetu przej, — Po- 
nieważ obecny prezes komitetu nie wa zamiaru 
ustąpić, więc sądzić należy, iż tym razem wybór 
margrabiego nastąpił boz wszelkich warunków 
uboczzje, 0 których ostatecznie wyborcy kie 
leccy nie decydują. l 

„Niektórzy wprawdzie przywiązują pewną wa- 
gę do wyboru margrabiego o tyle, jż spodziewa- 
ją się po nim przeprowadzenia wielu cennych re- 
form w Towarzystwie 1 to dzięki stosunkom, ja- 
kie ma w Petersburgu, u dworu. 
nie u dworu, bo gdzielndziej margrabia ani szu 
kał stosunków, ani ich też nie ma. Ze względu 
jednakże na olbrzymi wpływ osobisty dzisiejsze - 
go cara na wszystkie Sprawy państwowe, stosu- 
nek n dworu mógłby mieć doniosłe znaczenie. 

„Tu atoli uwzględnić trzeba, że margrabia 
znów, aczkolwiek bodaj od 14 lat jest radcą To- 
warzystwa, sprawami jego nigdy zbyt szczegóło- 
wo się nie zajmował. (zy zechce uczynić to te- 
raz, czy w Petersburgu Osobiście u cara zechce 
popierać różne projekta, z jakiemi Towarzystwo 
czy to już wystąpiło do ministerstwa, czy też 
w przyszłości wystąpi ? 

„Ci, którzy bliżej znają margr. Zygmunta i od 
dawnych lat patrzą na jego działalność, nie bar- 
dzo w to wierzą. 


Z Niemiec: 
Dzienniki niemieckie, zbiiżone do rządu pru- 
skiego, nie przestają zapowiadać, że minister woj- 


pieuiem w 


ny Kaltenborn ustąpi najpóźniej w jesieni. Z jego 

8 a wienie rządu żąda - 
nia znacznie większych kredytów na powiększe- 
nie sił zbrojnych. Żądanie to, jeżeli zostanie u- 


chwalone, wejdzie w Życie w jesieni r. 1893. 


Według dzienników angielskich królowi wło- 


skiemu w zapowiedzianej podróży do Berlina to- 
warzyszyć ma prezes gabinetu Rudini, aby rzą- 
dowi niemieckiemu wykazać, że Włochy nie mo- 
gą dłużej dźwigać ciężaru, jaki wzięły na siebie 
skutkiem przystąpienia do przymierza potrójnego, 
że zatem muszą zmniejszyć swoje wydatki na 
armię. a więc siłę zbrojną uszezuplić. Kólm. Ztg. 
jednak twierdzi, że przyjazd Rudiniego do Ber- 
lina nie ma żadnego związku z jakiemikolwiek 
zmianami w umowach przymierza potrójnego, 
przeto nie ma żadnej obawy o osłabienie ści- 
słych węzłów, jakie dotąd łączyły trzy mocar- 
stwa środkowej Europy. Zresztą jest to przyję- 
tym zwyczajem, że w wizytach tego rodzaju przy 
boku panujących są ministrowie lub sekretarze 
stanu spraw zagranicznych. Tak było w jesieni 
r. 1889, gdy cesarz niemiecki z małżonką od- 
wiedził króla włoskiego, gdy miał przy sobie 
Herberta Bismarka. 

Święto majowe robotników przeszło w Niem- 
czech spokojnie i poważnie. Nawet w miastach 
najwięcej fabrycznych, gdzie jest liczniejszy ży- 
wioł skrajny, anarchistyczny, jak w Chemuieach 
w Saksonii, uroczystość odbyła się w porządku, 
o ile na to pozwalały lokale, w których musiano 
się tłoczyć, bo słota, a miejscami nawet zawieru- 
cha śnieżna nie pozwalały na wycieczki i zaba- 
wy pod gołem niebem. 


Z Paryła. 
Dzień 1 maja, zgodnie z przewidywaniem i 
zapewnieniem ministra Loubeta. upłynął we 
K'rancyi zupełnie spokojnie. W Paryżu nię było 


ładnych zaburzeń, a najlepszą sygnaturą dnia 
aryżu nie areszto- 
jednej osoby. Złośliwi 
że nie było potrzeby nowych 


tego, że w całym P 
wanc I maja ani 
nadmieniają na to, 


aresztowań, ponieważ pierwej już zamknięto pod 


klucz tłumy wiunych i niewinnych. Faktem jest 


wszelako, że spokój panował zupełny. Dzienniki 
trancuskie notują dowcipny telegram pewnego 
komisarza policy, nadesłany do prefektury 1 
maja. Oto brzmienie telegramu: „Anarchiści 
maszerują ku ulicy Górgovie. Jest ich dwóch“. 
Prowineya także zachowała się w dniu 1 maja 
zupełnie spokojnie. W Marsylii tylko były de- 
monstracye uliczne, lecz niebawem i z łatwością 
przywrócono porządek. Szczególne doniesienie 
nadeszło z Tours: „W niedzielę rano w pobliżu 
koszar wojskowych usłyszano eksplozyę ; kiedy 
żołnierze nadbiegli, znaleźli sprawcę wybuchu 
we krwi broczącego: bomba nrwała mu rękę. 
Śledztwo wykazało, iż był to właściciel sklepu, 
reakcyonista. Przyczyna jego postępku — nie 


„| nana; zeznań od niego nie odebrano, gdyż był 


kJ do rad municypalnych odbyły się 1 
dia również bez zajścia. Doniesienia ze wszyst- 


dzają, hę enyałowych eontrów Francyi stwier- 
w wyborach, kte? wszędzie wzięli liczny udział 


w ogóle odbyły się zupełnie 
dotychczas o ltat wyborów nie jest jeszcze 
- A ie Pom adnie znanym, ale wypadł, jak 
się zdaje, p lnie gls republika nów. 


Socyalistom nie udało aig opanować, jak zamie- 


prawidłowo. 


Dodaje wyra- 


NOWA REFORMA. 


rzali. rad muniey palnych na prowineyi, ponie- | nadania konstytucyi 3 maja. Kościół przepełniła 
waż lud rolniczy we Fraueyi zachowuje się do-| publiczność z wszystkich stanów. Stowarzyszenia rę 
tychczas opornie wobee agiłacyi socyalistycz- | kodzielaicze wystąpiły ze sztandarami, Mszę Św. od- 


nej. 


Św ęto robotnicze w Europie. 
O ile z telegramów dotychczasowych widać, 
święto robotnicze w Europie środkowej przeszło — 
ogólnie biorące — dość spokojnie, atoli nia obo- 
szło się także bez wybryków w słowie i w czy- 
nie. W Belgii mianowicie był wybuch bomby 
dynamitowej pod ratuszem i pomieszkaniem bur- 
mistrza w Aublain j trzy wybuchy w mieście 
Liege, które znaczną szkodę wyrządziły, — we 
Włoszech, w mieście Sinigaglia, rzucono bombę do 
kasyna, w Rzymie, w Forli i w innych miastach 
rzucano petardy, — w Anglii próbowano zarm%- 
chu dynamitowego na arsenał w Woolwich we 
Francyi w mieście Marsylii przyszło do bójki. 
W Paryżu przebieg Święta był zewnętrznie spo- 
kojny, za to tem gorętsze i więcej podburzające 
były mowy na zgromadzeniu. Tu odezwał się głos 
z żądaniem, aby zgromadzenie potępiło zamachy 
anarchistyczne, ale go zagłuszono sykaniem. Prze- 
ciwnie inne głosy przyznały, że socyalizm i anar 
chizm wzajemnie się uzupełniają i tworzą całość 
że nie tylko nie ma między niemi przeciwieństwa, 
lecz raczej wspólność walki z republiką i mie- 
szczaństwem. To niięszanie soeyalnej reformy z 
anarchizmem gwakównego przewrotu jest w ogó- 
le w krajach szczępn łacińskiego powszechnem, 
jak to widać z wielu. objawów : — ale i tam musi 
kiedys przyjść do rozdziału kierunków i sposobów 
działania, tak odmiennych pod względem zasa- 
dniczym. 
nA | > | Z o > nd 


Uroczystość sokolską, 


Przygotowania d% obchodu jubileuszowego we 
Lwowie raźao postekują naprzód. Posiedzenia Sekcyj 
odbywają się codziEMję, 

Nadesłano już „Wawie wszystkie artykuły do 
„księgi pamiątkowej. Członkowie sekcji rozdzielili 
je między siebie d!a przejrzenia i przygotowania do 
druku. Wydawnictw! zdobić będą portrety zasłużo- 
nych dla sgokolstWŹ mężów, widoki budynków, we- 
wnętrzne urządzeD!* ta] gimnastycznych, plany, ry- 
sunki odpowiednie, wory mnzyczne it. p. Główoą 
redakcyę objął dr. “szer, korektę prowadzić będzie 
dr. A. Prochaska. 

Budowa boiska lad parkiem Kilińskiego rozpo- 
częła się 12 kwietBl. Prowadzą ją pp. Bauer ar- 
chitekt i budowniczy Müller. Koszt bndowy boiska 
przyjęto na 6.300 słł Według warunków kontraktn 
trybuny mają być ałądowane do 20 maja, całe zaś 
boisko oddane do użliku do 2 czerwca, 

Zajęto się także Bkoracyą boiska. Plany wyko- 
nuje przewodniczący “koyi druh J, Kudelski, kió- 
ry wypracował rów? nowy projekt ua tablicę pa- 
miątkową. Według $o projektu, tablica ma formę 
medalionu, złożone? % obramienia kamiennego, a 
wnętrze z czerwonej! marmuru z wyrytym napi- 
sem. Szozyt zdobi soiół w locie, Jeżeli ze wzglę- 
dów technicznych i RĶeryalnych będzie możebne, 
amieszczonĄ zostanie druga tablica pomiędzy drzwia- 


mi wchodowemi, nad któremi znajdować się będzie 
tarcza z herbami Pethi, Litwy I Rusi. Robotę te- 


blicy powierzono drftbm P. Harasimowiczowi i Pe- 
rierowi. 

Sekcya muzyczna 2a posiedzeniu, odbytem 15 
kwietnia, zaprosiła 09 Swego grona pp. St. Ce- 
twińskiego, Domaaś "skiego, R. Makarowicza i R. 
Schwarza. Podczas "o9Bystości poświęcenia sztan- 
daru odśpiewaną ê wspólnemi siłami Towa- 
rzystwa muzycznego: * "tui i Echa“ w kościele 
katedralnym wielka © 78 Rossiniego, zaś podczas 
odsłonięcia tablicy p” t%owej i przedstawienia u, 
roczystego w teatrsć' “antata układu M. Sołtysa 
dyrygenta „Kółka śp? *ACklego Sokota“. ' 

Do ćwiczeń wolny”. Uno jako odpowiedni do- 
tychczasowy powszeć e znany marsz W. Czerwiń- 
skiego „Ospały i go, |, oBTzybiały ten świat”, z 
niektóremi zmianami „"umentacyj Wyciąg for- 
tepianowy wraz £ Iozegłany zostanie w 
krótkim czasie wszy Warzystwom. Nadesłane 
do „księgi pamiątko™® Utwory oddano p. Sołtyso- 
wi do zaopiniowania Zczęnią w „księdze pa- 
miątkowej*. i 

Na posiedzeniu wisi, Odbytem dnia 23 kwie- 
tnia pod przewodniój wo zastępcy prezesa dra K. 
Czarnika, przyjęto kw lon Ponowane przez po- 
szczególne Bekcy6; sjeli szkół „Kołu gimnastyczno- 
śpiewackiemu nauczy” kolego ludowych miejskich" 
na używanie stroju -E na a az 2 odpowiedniemi 
odznakami, a w koś no-tech Eck komisyi ściślej. 
szej sekcyi gimnas) oda. licznej, przyjęto porzą- 
dek uroczystego p0. 

Sekcya d kwstorunktwa 010) 
dnia 25 kwietnia. „AE Majgłówniejsze czynno- 
ści, połączone z rog przyjęcia Zgłoszenia do- 
datkowe na mieszkaB es ni 4 będzie Justyn 
Lang (Izba adwoka g = Karola Ludwika 1. 4). 
Do prezydenta mise szkoł elegowano komisyę w 
celu uzyskania nowe) iej ij emysłowej i sal gi- 
mnastycznych szkół r wą „M pomieszczenie go- 
ści. Do mieszkańców mieś ano już odezwę 0 
dostarczanie wolny; sy ich m Uczestnikom Zjazdu 
rozesłane zostaną 897% poetka podczas uro- 

n 


skim To 


ju 


11-te posiedzenie 


czystości we Lwowie: 08 wydziałów Towa- 
rzystw. W dniach. oroo ial tworzone będzie w 
kancelaryi „Sokoła: informaoyj. terunkowe dla 
udzielania wszelkich air» č aj 0 wysłany Zo- 
stanie osobny kwa taaki dla „A linię od Krako- 
wa do Lwowa. ?* właścieieją łónięcia zamiany, 
opatrzone adresem iey Lp. N. N, w N, 
składać będą U towańć T do gromadnego 
umieszczenia, na Pot do odnośnych”; W przewie- 
gospodarczej d. 
lie z delegatami 
zebrani x 
LE ai Przpjąiem w dma 6 
tow. 1 czerwog + urządzeniem 
bufetów na boisku. KEG FR cyczeluj i 
du Pojezuickiego służy K Ce Jlko g : 
kom Towarzystwa Strzele0<IEgo, ich r 


odzinom i 080- 
bom wprowadzony ©: 


ikrOMiiką, 


Kraków, 3 maja. 


W kościele 00. Bernardynów odbyło się dziś 
uroczyste nabożeństwo oaczenia 101 rocznicy 


27 kwietnia zaj 
Towarzystwa Btr 
rzyskiego w dniu 
czerwca, zebraniem 


Czasu, są raczej Śmieszne niż smutne. 


Kraków, 4 Maja 1892: 


wie, gdzie obydwa pociągi po 24 minut stoją. » 
nowicie pociąg 13 przychodzi do Tarnowa 0 gb, 

nia 12 minut 87 w południe, cdchodzi 0-gódt 
min 1, a pociąg 14 przychodzi do Tarnowa 0 
dzinie 11 mio. 56 w połndnie, a odjeżdża 0 
12 m 20. : 

W Dembiey pociągi te stoją tylko p» 6 mimi 
obiadować tam dlatego odtąd nie można we 

Na rogatce mogilskiej w sobotę wieczorom 8% 
źnicy akcyzowi miejscy bardzo szczegół wo rew 
wali jednego z obywateli tutajszych, posenkuj js 
nie posiada on artykułów, podlegającrch Pa 
akcyzy. Gorliwość ta mogłaby być ct walobD$ 
stanowiska słnżbowego, lecz jednocześnie przejebdieć 
przez rogatkę, dążąc do miasta inny obywatel $ 
frami, w których żaden z pp. strażników niczego 
szukał, lecz zadowolnili się zapewnienieu, że ao 
nich niema do opłaty. Należałoby zac! owywać 
dną formę postępowania dle wszystkich pD 

Domniemana zb:odnia. Wezoraj przed połudo 
znaleziono na Wiśle obok filaru pod mostem Kole 
wym zwłoki dziecięcia płci męskiej, około L/s H 
liczyć mogącego, dobrze odżýwionego, mająceg m 
przednie ząbki. Dziecię to miało fartuszkiem śoiśoi 
szyję i było ubrane w sukienkę płóciuukową 
kratki czerwone i białe z haftem, Ponioważ 5%* 
nie są przaz wodę uszkodzone i ponieważ w WA 
scu, gdwie je znaleziono, wody iest mało, ussuW8 
podnirzenie, Łe jedna z wiejskich kubiet; którê 
mias'a biorą dzieci na wychowanie, przybyła 1 
2 bm. do matki dziecka i albo nie analazłezy 
tki lub nie otrzymawszy od niej zapłaty, suma 
cko udnsiła i pod most rzuciła, aibo też ża 
derstwa na dziecku dopućciła się własna © 
Dochodzenie rądowe wdrùżvuv, 

Usiłowane samobajgtwo. Wczoraj po potud 
wezwano pogotowie Bt80y, ratunkowej na Pędzich 
do W. S., lat 17 liczącej, która w zamiarze £A 
bójczym zażyła główki Zapatak fosforowych: 
udzieleniu pierwszej pomocy, Odwjęziono choT4 
klinikę chorób wewnętrznych. 

Samobójstwo. Wczoraj o godz. 10 w Krako 
odebrał sobie życie wystrzałem 2 rewolweru **. 
wabel Józef Barabasz z 57 pułku piedo] 
strzał był wymierzony W usta i sprowadził ŚBIE” 
natychmiast. 

Komitet wystawy przemysłu budowlanógo; "$; 
ra odbędzie się we Lwowie od 30 sierpnia d° 
września br., zwraca uwagę interesowanych, 28 
min do wnoszenia zgłoszeń upływa już z da 
31 bm, uprasza zatem najuzilniej o rychłe nad! > 
łanie zgłoszeń. Zwlekanie do ostatecznego term w, 
utrudnia w wysokim stopniu prace przygotowa”% 
w urządzeniu wystawy i nie przynosi Żadnej K0" 
ści pp. wystawcom lecz przeciwnie naraża iu 
różue niedogodności, al 

Z izby sądowej. We Lwowie w sobotę aP% 
wyrok w sprawie Antoniego Dahlkego, oskarżob” n 
o zamiar zabicia byłego swego szefa p. Cbristo Á 
właściciela fabryki storów i żaluzyj, Sędziowie PIR 
sięgli 9 głosami uznali wprawdzie Dablkego *_ 
nym tego, że strzelał 3 razy do p Christofa W. 
miarze pozbawienia go Życia, ale 8 głosami F“ 
oiw á orzekli, że oskarżony popełuił ten czy» 
stanie obłąkania, w którym nie wiedział co r i 
Na mocy tego werdyktu sędziów przysięgłych "e 
buna? uwolnił Dablkego od zarzuconej mu wio i 
vd poncazenia kosztów postępowania sądowego. 

Pożary, We Lwowie w niedzielę przed god 
11 w nocy wybuchł pożar w parterowym budya” 
pod L 11 przy ulicy Torosiewicza, a używa A 
przez szynkarza Berlstcina na stajnię. Straż p% 
na, przybywszy spiesznie ua miejsce, zlokalizow” | 
ogień tak, iż rgorzał tylko ten jeden budynek: a 
mo że niemal przytykał do innych sąsiudnich *% 
dowań. Ogień podłożony był ręką zbrodniczą. 2 
lokatorki tego domn widziały nawet podpalace* a 


prawił ks. Mianowski. 

Ks. Wacław, Kapucyn, wygłosił mowę, którą roz- 
rzewnił słuchaczów. Znajdujący się w kościele Śpie- 
wak opery lwowskiej p. Jerzyna odśpiewał pcdczas 
mszy religijne pieśni. Po nabożeństwie zebrana pu 
bliczność odśpiewała „Boże coś Polskę“ i „Boże oj- 
cze Twoje dzieci“. 

Pomięszanie pojąć. Wyborowi stanisławowskie- 
mu poświęcił wczoraj Ogas artykuł wstępny, w któ- 
rym nazwawszy wybory stanisławowskie „niezmier- 
niv charakterystycznym objawem chaosu polity- 
cznego i pomięszania pojęć“, — pisze dalej 
dosłownie : 

„Gdyby rzeczywiście kryteryum tego wyboru były 
programy dwóch istniejących w Galicyi stronnictw 
politycznych, wówczas zapewne nbolewaóby je 
szcze należało nad wynikiem jako nad 
zwycięstwem polityki hałasu nad polityką czy 
nu, frazesem nad rzeczą, inteligeLrcyi wiel- 
kiej nad małą, zręczności ugitatorskiej nad zmy- 
słem politycznym, myśli nad tem, co świeżo w 
Izbie belgijskiej nazwał Fró.e - Otbau l'ignorance 
mise en collectivité — ale nie więcej. I to już by- 
łoby dość smutne.“ 

Czy smutne? Nam się przeciwnie wydaje, że ten 
„chaoB i to pomięszanie pojęć" w artykule 
Taimady- 
ozna kołowacizna na płytkim gruncie rozbujałych 
fiuktów, jakby się organ konserwatywny logiki u- 
czył w jakim chajderze, 

W .Zqgodzie* Stowarzyszeniu rękodzielników kra- 
kowskich odbędzie się dla członków w sebotę doia 
7 bm ku Uszęzeniu svi rocznicy nadania konsty- 
tucyi 3 maja wieczorek muzykalno-deklamacyjuy, 

Wiadomości osobiste. Dziś rano przybył ze Lwo 
wa namiestnik hr. Badeni, powitany na dworcu przez 
delegata Laskowskiego i dyrektora policyi dra Ko. 
rotkiewicza. 

O godz. 9 min. 44 przybył p. minister Zaleski, 
którego powitał namiestnik, oraz powyżej wymie- 
nieni reprezentanci władz. 

Minister Zaleski i namiestnik odjeżdżają z Kra- 
kowa dziś w nocy. 

Śluby. W Rzeszowie odbył się ślub p. Henryka 
Czernego, właściciela drukarni i księgarni pod 
firmą J. A. Pelar, z panną Jadwigą Jaśkiewi- 
czówną. 

W Tarnowie odbył się ślub dra Włodzimierza 
Szczepańskiego, lekarza z Rzeszowa, z panną 
Jadwigą Stankówną, córką lekarza powiatowego 
w Tarnowie. 

W sobetę w Łętowni pod Jordanowem odbył się 
ślub p. Józefa Górkiewicza, właściciela dóbr, 
z panną Janiną Kempner, córką inspektora kolei 
państwowych. Błogosławieństwa udzielił ks. Górkie- 
wiez, dziekan jubilat, stryj pana młodego. 

Zmarli. W Rzeszowie zmarł Jan Schumacher, 
właściciel realności i jednej z najdawulejszych re- 
stauracyj, rodem ze Szwajcaryi. Liezył 62 lat. 
Zmarły cieszył się niezwykłą sympatyą mieszkań- 
ców Rzeszowa. 

Jan Czaieki, praktykant podatkowy, smarł wozo- 
raj w Krakowie. 

Leonard Winiarski, (Kutschera), artysta dra- 
matyczny teatru krakowskiego, zmarł dziś po dłu- 
giej chorobie w 33 roku życia, Ś. p. Winierski od 
lat kiłkuuaetu stale pracował w teatrze krakowskim 
i tu rozpoczynał swój zawód. Nie posiadał wybi- 
tnego talentu, lecz odznaczał się zdolnościami szcze- 
gólnie w rolach wieśniaków i sumiennością w speł- 
nianiu swoich obowiązków. Zamiłowany w swoim 
zawodzie zwykł był nieść bezinteresowną pomoce w 
urządzaniu widowisk amatorskich po Stowarzysze- 
niach młodzieży w Krakowie, czem też zjednał so- 


z 


po” 


bie życzliwość w tych sferach. ohwili, gdy zapałkami podpalał róg dachu, nia ge 
Urzędnicy departamentu rachunkowego przy tu-|Gły 80 jednak poznać z powodu ciemności. cang? 
tejszej dyrekcyi kolei państwowych zgromadzili się| w ciągu nocy przyaresztowała policya uotory o 


włóczęgę Józefa Florczaka, silnie podejrzanego „| 
pełnienie tej zbrodni, zwłaszcza że tenże, jak p s 
dzono, tegoż dnia z rana odgrażał się Berlstel 
iż „sprawi im bal taki, że go popamiętają”: dz 3 
Z Ottynii donoszą 1 b. m.: Wozoraj 0 80°" j- 
po południu wybuchł ogień w fabryce żelaza * 
tynii, własnośsi E. Bredta. Palić się zaczęło ne 
wnątrz fabryki z niewiadomej przyczyny. jach- 
ciągu 20 minut cała fabryka była w płomień nigy 
Wiatr silny roznosił głownie tak, że Bię zap bry” 
dwa domy włościańskie, odległe o kilometr. F* ok 
ka zatrudniała przeszło 100 robotników. * 
ze strony biednych ludzi, którym teraz grozi asi! 
był rozpaczliwy. Pierwszy z okolicznych poeP 31 
obywatel Neuhaus z własną sikawką. Druga PR 
była sikawka miejska, Spaliła się cała fabryk% pi 
lejarnia, kuźnia, kotłaruia, stolarnia, warstat me m 
niczny i jeden magazyn. Reszia zabudowań DA ig- 
samem podwórzu i magazyny ocalały dzięki 5 sf 
mu ratunkowi. Właściciel, telegraficznie wozwa””! 
zastał wieczorem już gruzy. gti 
Dąbrowa, 2 maja. (Koresp. N. Reformy). Ds 
inicyatywie „Sokoła“ tarnowskiego, który doi gd: 
kwietnia w liczbie 24 „S.kołów* miasto nasze „. 
wiedził, zawiązał się u nas „Sokół“. Miejscowa ao 
teligencya przystąpiła prawie w komplecie d0 
założonego Towarzystwa gimnastycznego. iej- 
Tydzień później, tj. 1 bm., urządziło gron ge. 
scowych amatorów koncert wraz z tombo!ą połów” 
chód ubogiej dziatwy szkolnej. Oprócz „39 gaj» 
tarnowskich licznie zebrana publiczność m 
salę koncertową, bawiąc się znakomicie. Ce 
zupełnie osiągnięty, gdyż ozysty dochód pasi 
200 złr, za co tak szanownej inicyatorce oioi 
jakoteż wszystkim amatorom, a w szczególno” n 
nie M. należy się w imieniu ubogiej dziać”. 
czne podziękowanie. się 
Zgromadzenia robotnicze , które miały 
byś w dniu 1 maja w Czerniowcach i W „dały * 
nie przyszły do skutku, władze bewiem 7 tela 2» 
kazy. W Czerniowcach zaaresztowaną A roda” 
agitacyę soeyalistyczną panna Pawlik, 810 
ktora ruskiego pisma Narod. Bukowinie 
Sprawa nadużyć skarbowych Na "wot 


wczoraj wieczorem w handlu p. Miki, celem powi- 
tania nowomianowanego szefa inspektora Józefa 
Schneidera, jakoteż celem bliższego zapoznania 
się z urzędnikami dawnej kolei Karola Ludwika, 
gdzie wśród wesołej i prawdziwie koleżeńskiej po- 
gadanki zobrali pomiędzy sobą kwotę 4 złr. 45 ct. 
na faudacyę imienia Tadeusza Kościuszki, 

„Lutnia“ wystąpi w poniedziałłk 9 bm. z wła- 
snym koncertem. Koncert ten odbędzie się w sali 
„Sokoła* przy współudziale śpiewaczki p. Broni- 
sławy Wolskiej, p Kreislera, skrzypka z Wiednia, 
a nadto prof. Bylickiego, kapelmistrza Hocka, orkie- 
stry 18 pułku, oraz świeżo pod kierunkiem p. Stei- 
belta zorganizowanego chóru mięszanego, który li- 
czy obecnie przeszło 100 osób. Na bogaty treścią 
program wieczoru złożą się: Wagner, Grieg, Brahms, 
Biiill, Vieuxtemps, z naszych: Chopin, Kurpiński, 
Moniuszko, Wieniawski i Żeleński. Wobec tak świe 
tnego programu zachęcać publiczność do licznego 
zebrania sig na koncercie byłoby zbytecznem, Bilety 
nabywać można w księgarni p. Krzyżanowskiego. 
Członkowie zaś Towarzystwa, mający według sta- 
tutu prawo do jednego bezpłatnego biletu, zechuą się 
zgłosić po odbiór do kancelaryi „Lutni“ codzisnnie 
od godzinyg1i? do 4 popołudniu do niedzieli 8 bm. 

Wieczór muzyczny p. W. Barącza. Przypomi- 
namy, że jutro we środę odbędzie się w sali Tow. 
muzycznego (św. Tomasza 32) wieczór Władysława 
Barącza. Bilety sprzedaje księgarnia S. A. Krzyża- 
nowkiego po 1 złr. za krzesło, 50 ot. za wstęp, 

Z teatru. W sobotę na dochód cenionego wielce 
przez publiczność artysty sceny naszej p. Ryszarda 
Ruszkowskiego danem będzie zbiorewe przedstawie- 
nie, na które złoży się pierwszy akt dramatu Szeks 
pira „Ryszard III", dalej jednoaktówka L. Madey- 
skiego „Sen“, krotochwila jednoaktowa „U doktora“, 
wreszcie fraszka sceniczna p.t. „Nowy teatr" przez 
J. Ch. 

PE krakowska, która zawsze taką życzli- 
wością otaczała utalentowanego „współautora „Księ- 
cia Pana*, pospieszy niewątpliwie chętnie na osta- 
tni w tym roku benefis, opóźniony ciężką chorobą 
cenionego artysty. f 

Dyrekcya ruchu kolei państwowych ogłasza, 


ód 


z 


; k a ; i dzie już B®, go 
że kursować będą wagony restauracyjne przy dzien- | wlokąca się przeszło od roku, bę aw 
nych A R pospiesznych nr. 3 i 4 nowego roz: | załatwioną. Prokurator Krekczy, poy ni do 
kładu jazdy pomiędzy Krakowem i Podwołoczyska- |tychczas w Czerniowcach, wie A przeci” 


Wiednia, ażeby wygotować akta 08 ! 
80 osobom. ie 10BYJ” 

0 szkołach warszawskich. Spr” rykazoje 
skiego ministerynm oświaty za Em w porówna 
że w okręgu naukowym ini. ŁR] najwięcej 87 
niu z innemi okręgami nau ania egzaminu dojrse” 
mnazyastów traci prawo ” klasy ósinej. Znalazł się 
łości, pomimo ukończonej przecież jede 


a jakiemi 
pomiędzy dziennikami rowr ajo Ziśń , którj 
sprawiedliwy, a mian 


mi, przy nocnych zaś pociągach pospiesznych br. 1 
i 2 wagony sypialne (słeapimg cear) pomiędzy 
Krakowem i Czerniowcami. , 

Za użycie miejsca I klasy w wagonie sypislnym 
dopłaoa się na przestrzeni od Krakowa do Lwowa 
lub na powrót 4 złr. 50 ct. a miejsce II klasy 
3 złr. 75 ct. n 

Wagony sypialne kursować rozpoczną dnia 1 
czerwca br. Przy pociągach dziennych nr. 13 i 14 
(dawniej 3 i 4) przypada pora obiadowa w Tarno- 


Kraków, 4 Maja 1892 NOWA REFORMA. $ Nr. 102, 3 


| 1 L a 


dotkną tego bolesnego objawu i wskazał jego przy- 
yny. Zdaniem tego dziennika, pochodzi to stąd, że 
alauka w gimnazyach i szkołach realnych odbywa 


Rani nami I. -GSYŚA n 90 pp., | liny (Szlak Kraków-Lwów), Dąbie, Rzochów, Ja- 
üller Leopold 20 pp. i Kremer Jazo p. uł, i wora: tk > 
Pordóznikanii rdchunko WOW zostali; Ljila K, 10 pp, ślany, Barauów, Chmielów, Zbydniów, Sobów 


Meissner W, 11 bat, strzelców i Kawecki M. 15 pp (Koiej lokalna Dembica - Rozwadów - Nadbrzezie), 


Augustynowiceza na pracę o dziejach znie- 
sienia zależności poddańczej i uwłaszczenia wło- 
ścian w krajach polskich, wreszcie konkurs im. 


na piątek skradziono 500 kilogramów dynamitu 
i prochu ze składów w Korfu. 


: ra l Ateny, 3 maja. Trikupis oświadczył depu- 
się tam w języku rósyjskim, zaczynając od Kklasy|  Podporucznikami rachunkowymi zostali: Oweszny J. 80 Bobrówka, Oleszyce, Basznia, Werchrata, Huta Władysława Kretkowskiego na pracę z dziedziny tacyi Kpirotów, że większość jego stronnictwa 
Pierwszej". To też zgodnie z tem twierdzeniem żą AA Ur - u. ii Pas ja 55 pp. Zielona (Kolej lokalna Jarosław-Sokal). algebry. jest zapewniona. Stronnietwo to dążyć będzie do 

ndantam 208 G raKowie, 


» aby w czterech niższych klasach gimnazyów i| w ) AT ETO ; reorganizacyi finansów państwa, administracji 
$ b a | | ue E E) | a o i—i i 
kó? realnych w Królestwie Polskiem wykładano| w Pron yannturze 205 Mey oei, 


; k marynarki, przez co znajdą się środki do 
Szystkie przedmioty w języku polskim. Dodać przy-| Starszym zarządoą bud:wnietwa został Sunkowski F. Spostrzeżenia uaegteorelogiez: e i = «| Spełnienia stałych życzeń narodu helleńskiego. 
należy, że Russkaja Ziźń motywuje to żąda- WE: a pal ape F. w Przemyślu. (podług obserwatorynm krakowskiego) Telegr amy „Nowej Refor my. Stronnietwo Trikupisa dąży do spełnienia tych 
8 w sposób gruntowny i przekonywający, nie do- R SRR rachunkowy « został Knab G. w Kra- Kraków, dnia 3 maja. A życzeń na wszelki sposób. 
ając wcale ani politycznej, ani narodowej strony > 3 J 


Akeesistami zostali: Scheiner J, g 24 pp. przydzielony | — 


) | kwestyi. do [ministerstwa oa z s w Krakowie, PE | EN | = A (Telegramy własne śe Reformy.) 
oddziale aptekarskim ofieyałami II klasy Osikany 0.| |g. 10 w.jg. 6 ranojg. % pop.| Lwów, 3 maja, Na linii kolei czerniowieckiej Kursa tel czne. 
Ze Stowarzyszeń rayil = AS ofoyaiem NI klasy Matejka J. w Free) lśnienie powietrze |, -9mm 73 |737-3 mm | między stacyami Nowosielce a Bukaczowce dzi = = gsezaaież ki aaa banii 
k Oficyałami budownictwa Il klasy zostali: Hild E.i Laug (red. do 0) [785 9mm'736 pma o a siaj po godz. 12 w południe pociąg ur. 215 ża 
dnie, paina LAC członków poa > p F. w Krakowie, a oficyał IL klasy Kesler K. w Krako- Tempe: stura dA | 4900 [+1594 przejechał włościankę zZ W ie E em. dnia 2 maja 1892 r 
uików „Zgoda“ odbędzie się we śro ie. © , : zi RÓ: M ji r 
8 s $ g ky nie Na Polar p5p M w stopniach Oelsiusza | +94 | +990 |+ Oboje ponieśli śmierć na miejscu. Włościanka ta 


M. o godzinie 7 wieczorem w lokalu własnym przy 


) Miey Kolejowej 1. 18. 


Major H. Schiega z 1 p. art. został komendantem 26) K'srzneF i mor wiatr» | i | „A 
bat. dyw. Major A przeniesiony z 89 do 91 p (0 = cisza, 10 żn 4, WSWŁ W2  WSWL1 
Podpułkownik G. Rauscher z 41 . przeniesiony w Stan | wrn a - - 
apaa ii Major A. Paulucoi z ik ia przeniesiony do Wilgotność wsl. :ra 


ze wsi Czerniów liczyła 30 lat i była matką 
5 dzieci. Pracowała ona w polu; dziecko podbie 


Zjednoczony dług w papierach . 
gło pod pociąg ; matka chciała je ratować i wy-|% 


ednoczony dług w srebrze 


Mianowania. Minister oświsty zamianował rar 


l 3 ila to|Austryaeka ranta zł Abt -a 
Kra seminaryum nauczycielskiego we Lwowie dr. Józefa | stanu czynnego obrony kraj. l (a sdaaikain) 95 875. 485 Mo" koła lokomotywy, lecz przypłaci 5% sustryncka ze a (oce) 
Oleskowa i nauosycieli pomosniorych męskiego i żeńskiego | Wojskowy krzyż zasługi otrzymali: kapitanowie, J. Lam- tez Biabz r > „ an aN Atje banku austro-węgierskieg 
Kminaryam nauezycielakiego we Lwowie Adolfa Petera |pel z 58 pp. E. Gottfried i L. Hilbert z 41 pp., W. Boi- | La „sn qap. naszy 10 10 8 Akcye kredytowe 82 Ro . 
1 ieczysława Tadousza Sołtysa ozłonkami komisyi egza- | ozetta Z 40 pp., H. Pistol z 95 pp, F. Wydra z 89 pp- Aus SPIRAR, X -n aa 


R 


i rotmistrz Š. Constantinewicz z 6 pułku ułanów. 
(D. n.) 


nacyjnej dla nauozycieli szkół ludowych pospolitych iwy- Londyn SE a! JE, - 
ałowych we Lwowie. r 

Arazom postanowił minister, że do przedaiębranis spe- 
lnyob egzaminów kwalifikacyjnych s nauki gospodar- 


Mowa wiejskiego w myśl ustępu 2 artykułu V instrukoyi 


(Telegramy Biura Korespondencyjnego.) 


Wiedeń, 3 maja. (Z Isby poselskiej.) Minister 
sprawiedliwości odpowiada na interpelacyę Zallin- 
gera i tow. co do utworu poetycznego, Zamieszczo- 


Uwagi: W nocy deszcz. 
RZE 


Składki. P. Antoni Hempel na Towarzystwo opieki : : e 
nsd RDA polską w Raciborzu na Śląsku górdym sło- Publiczne posiedzenie Akademii 


Banknoty banku niamiee. za 100 m. | A AT 


%uminacyjnej z dnia 81 lipsa 1836 do |, 603$ profi < Ve Pj ) si Ji ta p. t. „Hermann 4 
kmjowej szkoły rolniczej a AORTA dr. kad Pail żył 7 - Umiejętności. NEBO # a bas ia b duia 28 Wiedeń, 3 maja Ruble Papierowe 124.50 
m aki i dzlerżawea Prokosima p. Feliks Bandoz, inspe: | o 7 cukierni P. Roszkowskiego ną zesłauracyę Katedry aS 7 lfiuger' W feletonie EG Fr. l 80 uia Gena nafty 17:25 do 2025, gptzytas Reż ko 
or bydła fund. Towarzystwa rolniczego w Krakowie, bo- AT. , Gi e złodwii w adz kwietnia. Minister Oświa CZA, Że pro turmtorya| S ao. 104 9-251 onale ; 
bg fungowsli w razie potrzeby jako ozłonkowie komisyi Sofia = teya  prędnicy. krakowskiego Towa- Kraków, 3 moja. państwa zarządziła postępowanie subjektywne 84 8'93; pszenica 925; owies 592. 
wydziałowysh w Krakowie rzystwa Uboapieczeń kwotę 20 złr. 25 ct. Doroczne  pablicząg posiedzenie Akademii |dowo-karne za treść 4 i 5 strofy, pod zarzutem, | wzw 


Umiejętności odbyło gi AREA CA 
południe w auli 0 się dzisiaj o godzinie 12 w 


uniwors iellońskiego. 

Repertoar teatru krakowskiego. Salę zapełniła PABI "w prze gażnaj sda 
młodzież i płeć piękna X jedzeniu zjawili 

We czwartek 5 maja: Występ panny Kle- |sję niektórzy Da aN ETE 4 Lwow, 


mentyny Wołańskiej „Rozwiedźmy się", komedya |z dostojników zaś bisk Avaat Dunsiewski 

W sobotę 7 maja: M dochód Ryszarda Ru- W imieniu protekt ; ami A" 

kowskiego: „Ryszard III*, skt I z dramatu histo- a ° extora Akademii zagaił posie 
ziożocko Ouka w iłomaczeniu Józefa Szojekie- | 2264ie były minister «dr. Julian Dunajewski i 
ryoznego Szekspira, w r rk z 1| wykazywał powolny j stopniowy rozwój instytu- 
go; Nastąpi po raz pierwszy „d60”, Komedy U ło wyl. Wspomniał następnie o fakcie ofiarowania osła 
akcie Leona Madeyskiego, * Ele: gukońozy po rag | Akademii księgozbioru į fanduszów Towarzystwa |datków uwzględnione będą potrzeby krajów ; kon- 
ktora”, krotochwila w 1 akcie; zakończy : ka historycznego w Paryżu i wykazywał doniosłość |Stet"Je Z radością, że minister skarbu tem. prze- 
pierwszy „Nowy teatr”, fraszka Boeniczna w 1 akcie tego wypadku i znaczenie sfa się ia dłożeniem uczynił zadość żądaniu wszystkich stron- 
ps w buk sy) autonak ARE. e 

E imienin=Akad R on , |w dopro i 8 ; f 
daw Taro wku odpowiedział b. Sa ieia"Sooietno manoy podova sie, de re 
zę «|: dziękując za zachętę do dal-] p rowadzona będzie w ua- 

Koncert Rudolfa Bernhardta. se) pracy. Przyjmując spadek Towarzystwa hi- aan podikona DE ra <a i -płsóca 

seara | | ma Akademią widzi w nim przede” dnione będą przy tem postulaty wszystkich kra- 

P. Rudolf Bernhardt ceniony barytonists, kak za obowiązek, czej eblubną tej instytucyi ów. (Ż 0a OŚ w całej Iebie) 

o którego-aukcesach w operze warszawskiej i lwow- | przesztošć i chce okazać się godną tych wiel- Taj i Rz » 

KE p z kich ludzi, który, jak ; Wiedeń, 3 maja. Według Wiener Zig. cesarz 
skiej często w ostatnich czasach dochodziły nas wie: || Ue J: jak Adam Mickiewicz na kartach k i. OOOO o Atakis R FA 
gol, nie poprzestając na zeszłotygodniowej swej pro- die owarzystwa wypisali swe nazwiska. Mowca a; tyonował ustawy Pn F erha LA 
dukcji w teatrze, zapragnął dać się poznać lepiej muzy- | 0%1ęůuje drowi Dunajewskiemu za przyczynienie | Me tyrolskim a hseitowi a * deko 
kaluej publiczności naszego miasta i wystąpił wozo- się, Że akt powyższy Otrzymał sankcyą cesarską. e dad EA JARKA Ticala ów Ewiudaj całoń: 
raj z własnym koncertom w wali hożela saskiego | Następnie omawia ihr Tarnowski waźniójsze k E yü? au: Grofówi krzyż kawalerski orderu 

Zajmująco ułożony ; ucosmkieony program produkoyi, | zmiany statutu, jakie w ubiegłym roku przepro- Led: uł osłowi Wildauerowi 1 referentowi 
jak nie mniej współudział młodej pianistki z War. |wadzono w wewnętrznej organizacyi akademii a f ch radcy namiestnietwa Redenowi 
szary, p. Pauliny Krzykowskiej, obadziły |] tak: Sekretarze wydzigłów otrzymali „miejsce | Praw. w ła radcy dworu, a krajowemu in- 
żywe zainteresowanie i ściągnęły do sali dosyć li- | w Zarządzie. Liczbę gqzłonków korespondentów kler: ie kolitit aN orwi kani ka 
czną publiczność, która szczodrze za trud swój wy- | zwiększono i zrównano z liczbą członków czyn- | PS topa! rocii ius 
nagrodzoną została i najprzyjemniejsze z koncertu nych. Naradzono się nad zaprowadzeniem dwóch |27 a t ę j Difi l 
wyniosła wrażenie. b tylko wydziałów w Akademii, w miejsce trzech, Wiedeń , 3 aa Minister handlu zarządził 

P. Beruhardt przedstawił się jako śpiewak, rozpo- | dotąd > dg Roorganizacya taka nie oka- |rewizyę projektowanego toru „wiedeńskiej kolei 
rządzający zdumiewającem bogactwem materyalu gło-|zała się jed stóg0Wną. Wprowadzono nato- | miejskiej. . Rewizyi dokona częścią generalna in- 
sowego i wielką jego siłą i pełnią. Barytun jego| miast tę nowość, ża obecnie każdy wydział ma spekcya austrysckich kolei państwo M AA 
śmiało wkraczający do skali tenorowej 8 SWobodnie pare dobierać sobie członków innych wydzia- uaŚ towarzystwo tramwajów parow zaś proje ed 
zupełnie poruszający się w górnym regestrze baso- |łów z prawem członków twyczajnych. W. końcu Krausa, zgodnie z opiają mia <A k 50 ue i 
wym, kształcony widocznie w szkole włoskiej, z któ | wyraże mowcs wdzięczność za przybycie (po raz | stratu, mają być oddane do zbadania komisyi 
rej przejął śmiałą emisyę i umiejętność stopniowania | pierwszy) kardynałowi Dunajewskiemu i wszy. | miestniciwa n AR na 
akcentów dramatycznych, wybornie nadaje się do bo- stkim życzliwym Akademii. Wiedeń, © maja. ba? 380 R EK 
haterskich 8ryj operowych i w tej dziedzinie szk Z kolei generalny sekretarz dr. Smolka od- węgierskiego za ubiegiy y pz 411 892.000 
snie Z TAKTY! na P e MO i svo czytał sprawozdanie z działalności Akademii w tal więcej o [1 103.000 złe ił w poprzednim 
groch zy la ao zakop p fraka któraj roku ubiegłym. Mowca oddał hołd zmarłym ty iua + i kruszcowego za 245,590.000 
iniri. WORKI tié iewania; prze- członkom &. p. Izydorowi Koperniękiemu, R mniej | 07 0 zł ; w portfelu wekalo- 
palca ię z bała tajemno a diego „Bal ma |; ssandrowi Chod cel Adeyanowi Baranie wem! 151330000 4. więcej o 15,486.000 złt. 
zE src bohaterskiej za: ay retaj siły cklemu i Pawłowi Popielowi. Skutkiem wl onbardzie ESAE sk więcej o 550 000 
rak ) do rzewnej dumki ja a A do| eny statutu wybory w wydziałach odbędą się Prr.. wrostale banknot nieopodatkowanych > 

amome argi Rotolego e Denzy. Z tem waavet-| ooPiero w jesieni. Załatwiono sprawe pisowni iZi ie. 39.772.000 „dr. czyli o 17.893.000 złe. 
pioanki Tostiego lub romansu Menzy. £ tem „żalib - polskiej w podręcznikach. zapasie s 4,/4%.000 MELAN dniu Eo 
kiem za właściwe pole RR ace, 7 zał Dary Akademii: W ubiegłym roku weszła w mniej niż w poprzednim tygodniu. 

rski, ja "| zc; ): 
Epia fso Sależałoby tak 422 a fundacya Jozefa Ozużydły. — Hr. Kon- ANG 
nić uwsgę, że zbytnie forsowanie głosu, które ua y Przeździecki złożył 500 złr. na celej"  więdeń, 3 maja. Ambasador Nigra wyjechał 


uj romski wyższy sąd krajewy zamianował adjunkta Ta- 
i 


żę naruszono w nich uczucia religijne. Ubolewa- 
krajowej i miejskiej we Lwowie Foliksa Lewandow- 


nia godną jest rzeczą, że organa wykonawcze 
skutkiem przeoczenia nie skonfiskowały dzienni- 
ka, — co jednak wytłomaczalnem jest ze wzglę- 
du na osobę autora, którego dotychczasowe ten- 
dencye są znane, i 

Z porządku dziennego przystępuje Izba do o- 
brad uad podatkiem osobisto-dochodowym. 

Przemawisją Kaizl, Pattal i Hauck | 

Abrahamowicz oświadcza, iż zgadza się 
us przedłożony projekt, jeźli przy reformie po- 


Odpowiedzialny Bedaktor : 
Dr. Adam Asnyk. 


Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 


go adjunktam ursądów pomooniczych sądu krajowego 
6 Lwowie. 


Przeniesienia. Dyrekcya poczt i telegrafów prze- 
Diosta oficyałów pocztowych: Salomona Auerbacha se Zło- 
zowa do Przemyśla i Stefana Senissona s Białej do Lwo- 
Wa, dalej asystentów pocztowych: Antoniego Besdeka z No- 
ego Eącza do Lwowa, Ferdynanda Piweckiego z Prze- 
Byslą do Krakowa, Ssymona Laszenika z Tarnowa do Zło- 
towa, Józefa Ruszczyckiego z Podwołoczysk do Białej 
Józefa Halucha z Białej do Krakowa; nareszcie przy- 
Gziejiła asystentów pocztewych bez miejsca przeznaczenia: 
Ozefa Szymanowieza de Lwowa, Stanisława Rzędoę do 
rodów, Adolia Polturaka de Tarnowa Herscha Spiegla 
de Białej i Borucha Sebiefermanna do Podwołoczysk. 


jStaminaoyjnej dla nauezysieli szkół ladowych pospolitych 


Rubryka „Nadesłane nić pochodz! od Redak- 
cyl, która też żadnej edpowiedzialności za nią 
nie przyjmuje. 


NADESŁANE. 


— 


j Awans majowy w armii, 


(Ciąg dalszy.) 
Kapitanami I. kl. w jenoralnym s:table Taod. Hordt 


Wdowa wraz z chorą córką składa pełne 
wdzięczności podziękowanie ks. Adamowi Słot- 
wińskiemu i Przewielebnym Duchownym, którzy 
bezinteresownie wyprowadzili ciało Ś. p. Broni- 
sława Brońca, Przewielebnemu Księdzu Rektoro- 
wi Chromeckiemu za bezpłatne udzielenie krypty, 
Szanowuym Przyjaciołom zmarłego, w szezegól- 
ności Ozcigodnemu Panu Kmilowi Borkowskie- 
mu za trudy podjęte przy urządzaniu pogrzebu, 
p. Michałowi Danielakowi za serdeczne przemó- 
wienie nad grobem, jako i wszystkim Życzliwym 
i łaskawym uczestnikom pogrzebu, Szanownym 
Redakcyom za nekrologi, pełne życzliwości i u- 
znania dla š$. p. zmarłego. 

1130 Wdowa wraz z córką. 


W piechocie: Szermański Włodz. 13, Radlmacher Teod, 
1, Wepner R. 30, Łukaszewicz Leon 45, Kreysa K. 45, 
Muz T 80, Hórman E. 80, Benesz W, 24, Bryliński Izy- 

r 90, Güter H. 89, Mandel F. 13, Roseuberg M. 20, 

tach T. 95, Lieb J. 89, Kolak D, 45, Baczyński R. 40, 
Suchanek A 10, Karrósz E 9, Freant H. b5, Hoehmann 
Sebastysa 40, 

Kapitarami [I kl. zestali; Bartnik J. 58, Czerny J. 20, 
Krber K. 40 do 55, Endzich J, 96, Fisla B. 28 do 5, 
| dJenczek 40 do 57, Stasyszyn J, 9, Medritrky W. 56, Kru- 

tlemki J. 41, Bauer A. 1 do 14, Theifart 566, Ssazęsno- 
Wioz 15, Hartwig J. 45, Bmidowicz 15, Staudacher F. 40, 
Gernot L, 18 do $5, Guber K. 98 do 24, Wallner F. 30 
9, Lederer Józef 10, Reymann Albert £0 do 56, Spl- 

tter Zyg. 30. | 
Poruoznikami zostali: Komora E. 55, Palik 89, Kaklich 
E 95. Wrkal K. 30, Walewski S. 40, Hild L. I$, Regga 
: 80, Snhipaok 77, Kerec F, 72 do 10, JarolimekH. 57, 
_ Ullrich K 77, Ambrosius R. 41 do 85, Jelinek A. 57, 
lobasa W. 77, Oppenheimer F 86, Augastin E. 55, Wo- 
truba 95, Mayer L. 10, Sehneewelss A. 59, Pankowioz J 
$, Kilbert F. 9, Morel J. 95, Kern A. 45, Sturm @. 56, 

ohartej BR. 15, Flatz R. 41. 

Podperuoznikami zostali: Maznr 6. 13 pp, Popper A. 
80 pp., Prins K. 15 pp. Herzan B.41 pp, Mauthner Zgó- 
Pzynski J. 67 pp.. Czermak J, 80 pp., Peter F. 15 pp- 
T Boroitnik K, 45 pp, Glisel G, 55 pp., Kostiha W. 57 pp., 
abl K. 50 pp, Tknilcheim A, 56 pp, Kleer J. 90 pp. 
Keith H. 77 pp., Pohl E. 30 pp., Ekler O. 24 pp. do 9 
PP., Scomid K. 20 pp., Hanisch A 56 pp, Bayer W. 58 
Pp, Schwarz F, 89 pp. Unger F, 17 pp. do 56 pp, Fró- 
Mel L, 20 pp. do 10 pp, Blosch» H, Kb pp, Weidt Ed. 
30 pp., Herodek L. B Pp. Patek F. 67 P> Allscher A. 
6% pp. do 20 pp, Przibyl W. 58 pp., Kollert. H B5 PP" 
Oronz J. 56 pp., Skallitzky E. 45 pp., Suchy K: 10 PP: 
pen E 40 pp., Helmich K. 90 pp, Hodaoz A. 95 PP- 
golek 4. 26 pp., Webrbergor J. 30 pps Stelnkardt E, 


r. Jan Starachowic 


= ` asystent prof. Pieniążka 
ordynuje w chorobach nosa, gardła, jamy ust 
i krtani od 10—12 rano przy placu Franciszkań- 
skim L. 10. 1146 0 


no 


h uwiadamiam Szanownych P- T, 
LM moich odbiorców, iż syn mój Zygmunt, przy- 
stąpił w duiu dzisiejszym do prowadzenia wspól- 
nle zakładu krawieckiego, którego protokółowana 
firma będzie: 
Ludwik Filipkiewicz i Syn. 
Z szacaukiem 
Ludwik Filipkiewicz 
Właściciel magazynu sukien męzkich. 


Firma istnieje od roku 1842, (1140 3-3) 


l pp. 
a W sirzelosch kapitanem został Marisnko J. z 13 do 
at 


Poracznikiem Wiedep H 30 bat 
Podporaeznikiem Bartel G. 18 bat. 


W kamaleryi zostali rotmistrzami I klasy: Weldea-Grogs. 


Wiedeń, 3 maja, Cesarzowa przybyła tu dzisiaj 


lauphcim W. 5 p al, Gärtler K. 7 p ul, Anisch W. w i ly. | SOmisyj historyi sztuki. Kwota ta będzie użyta < t Włoch Kraków dnia 1 Maja 1892. 
Drohowyżu, Baseli W. z 7 p. w. do 4 p. drag, Pisuliń. |rszie potęguje efekt, nie jest korzystnem dla wolu- | n oni. s i ;|za urlopóm na 3 tygodnie do Woch. - 
ski 2 po uł, Paa rj Fie P Pa. da 10 p. buz., | minu głosu, a w szczególności jego metalu który wydanie modlitewnika Zygmunta I i królowej Tryest, 3 maja. Cesarzowa odjechała Wczoraj | “mmmn 


Masohke E. 6 p. uł. 

Rotmistrzami Jl klasy zostali: Kurzrock 6 p. uł., Schmidt 
4,7. uł, Remer A 1 p. uł, Baborsky O. 10 p. drag, 
Leiter A. I p. ul, Horodyński 4 pułku uł, Świstelniski 

. 16 pułku buz., Lewioki M. z 4 do 7 p. ul. - L 

Porucznikami zostali: Lanz Z. 11 p uł., Ledóchowski 
3. 3 p. uł. Negrelli 0. 16 p. huz., Lipawaky F, 8 p. ut, 
Fróhlich R. 4 p. uł. 


; j : ony. — Zmórły niedawno w Krakowie Leon| _;..zór do Wiedni 
winien być bardziej ochranianym i oszozędzabym. . ` y y PE r wieczór iednia. E ? 
Wszystko co p, Berahardt cdśpiewał woczorój, miało ją zpw łn PRO SWO" Budapeszt, 3 maja. Na konferency! w 
piętno artystycznego wykończenia i zjednało wyko” [gi SoN iy PT obierezynią. Fundusz wyno- | stwa liberalnego Izby poselskiej odpowiedział re- 
nawcy pełne uznanie i rzęsiste oklaski. al da to 20.000 złr. a otrzymała pe prezentant rządu na jnterpelacyę Thalyego «aa: 
Prawdziwą Okrasą koncertu był współudział piani- Mie Ayr zapisy po 3000 złr ś. P Oktawa | wię nadnżyć wojskowych w Debreczynie, że do” 
stki warszawskiej p, Krzykowskiej. Poznaliśmy w niej aļlje w 8 lego, zmarłego w Gracu, na tyczący Oficerzy wspólnej armii, którzy zmieważyli 
kły | gólne cele Akademii i Janusza hr. Rost w ore-|yqpyj ierakiai krajowej, w drodze 
Podporucznikami zostali: Maar H, 8 at, Bayer H.| młodą siłę, która wysoko wzbiła się po nad ZWyŚJ | w g iego ma wydawnictwo słownika słowiań żoła mi piłem h a Sehit 
3 p. w., Kaliwoda R. 2 p. ul, Veith E. 13p, ul, Fi-|poziom adeptek tego popularnego instrumentu i może skiego. W końcu y À i a dyscyp'iuarnej surowo ukarani 208 oł stał 
Maher R. 6 p. uł. Kukula E. II p uł, Grebe J. 10 Pp.|wygoce zaawansowang grą swą nawet wybrednych radza st 1 „wspomniał sprawozdawca o Zagrzeb, 3 maja. Sejm kroacki zwołany 208 
wazy W md WTYK sia) piu A- * |znawców zająć i zadowolnić. W grze warszawskiej ka Akad CEE, naukowej i o ścisłym stosun-| pa dzień 12 maja. 
W artydoci kapita anal, I kl. zostali: Luuaczek E., Sohin- | pianistki zwraca uwagę przedewszystkigm prześliczne Nasta rę” api Sy odakiego mł yń-|. Berlin, 3 maja, Szef urzędu kolonialnego Kay- 
r W, uderzenie, doskonale wyrobiona techuika, pełne sto- skie P Kart czy T chali i Pol. |38! wyjeżdża dzisiaj wieczór do Afryki wscho- 
pa ritonami IT klasy: Petraschko J, Poschmaurny K., | dyozy i delikatności wyrównanie frazy į ujmowanie |igeg « 97% darijin aje -ea e dniej celem zwiedzenia kolonij niemieckich. i 
Pea T DAO E Broksch H. Zyięb [całości kompozycyi w zaokrągloną carác. Nie dość | jaz w Pólace które aastaks w pierwszej po-| „Darmstadt, 3 maja. Królowa angielska wczoraj 
n Roskuski G. Mataje W. A datom, gle p. Krzykowska pe z3 stroną techniczu | bowie, szesnaste i. i ah ke” pa nie | wieczór stąd odjechała. 
Podporucznikami: Bumar R. i Rozsa E. gry ujawniła niepospolitą inteligancya muzyczuę, tiry- cz ki. Arae H i osobistej Fourmies, 3 maja: Dla uczczenia pamięci nie- 
W inżynieryi kapitanem lI kl. Herget E. „ [orat błyski samodzielnej myśli w interpretacyi ! Poj- | roboci yanki: ograniczenie -wolnońci downi- |szczęśliwych ofiar przeszłoroczuych zaburzeń 1 
| oddziale muadurowym podporucznikiem Badoviose |mowsniu. Zauważyć to można był kopaniu robocizna i ciężary, w końcu wyłączne SĄdOWNI- e 7A TSM y : 
old przydzielony do Budapesztu. dur Schłótzera, a b Jo w wyso lou | STWO pana. Badanie swe oparł prelegent na Vo. | Maja w Fourmies, udało się około 5000 robotni= 
stadninsch rotmistrzem I klasy Skreta Fryd. w Dro- Etudy As-dur A = zera, a bardziej jeszcze w Walou mina łedum i ł ostat wniosek, że|ków na cmentarz tutejszy, gdzie Lafarguei 
owyłu Wieniawskiego i Etudzie Chopina. Doskonale wyró- dola r s al si co aipat a inui- socyaliści- mieli podburzające mowy; nie by= 
Podporucznikam!i w rezerwie zostali: Sieradzki Żyginunt | wpana gra jest w tej imierze najlepszym sprzymie= | ii włościan w Polsce była h x” no- to żodzalże PT TA 
l, Niemiec Antoni 66, Honke Karol 40, Gross Emanuel | atoom młodej pianistki, a niezwykła u kobiet siła at "Li ciężka niż w innych narodach i ge, 8" maja, Ho i m nocy aresztowano 
w stopniowaniu orescenda, nadaję wiele powabu tej państwach. t k kilku ansrebistów, w tej liczbie pewnego czela- 
grze, wzbijującej się na szczeble prawdziwego arty-| Sekretarz dr. Smolka odczyta w ońcu | gujka krawieckiego, którego policya posądza , iż 
zmu, uchwały wczorajszego posiedzenia członków Aka- jest sprawcą wybuchu dynamitowego w kościele 


Kancelarya adwokata 


dra Lesława Borońskiego 


ma 
1) do umieszczenia na hipotekę 4500 złr. 
2) ua sprzedaż dom dwupiętrowy w śródmieściu 
(2 fronty) i wieś o 198 morgach; 
posznkuje 
1) kapitału 5000 złr. na hipotekę ; 
2) majętności ziemskiej, wartości 200.000 złr. 
Pośrednictwo wykluczone. 502 0 


Przy grach | zakładach, przy składkach I zapisach 
pamiętajmy 


o Towarzystwie „Szkoły Ludowej”. 


Józef 66: Fiwischer Rudolf 90, Zaaiński Miecz. 57, Trusz- 
tzak Józef 56, Melichar Karol 45, Koback Klemens 30, 
bas Wacław 80, Binaveo Wacław 45, Zelenka Ottokar 


, Urbach B. 18 do 102, Gruber Rudolf 13, Horejsch 
24, Pochroń Jan 67, Fried Alfred 55, Bernadzikowski demii. 


W Wszelkie papiery wartościowe 


J Publiczność wielce zainteresowana przyjmowała . i Saint- Martin. 
i sacch zostat podpornoznikiem Leszczyński BE |sympątyszną pianistkę po. kałdym odęgranym ustę Mista Skala = EM TIRE st prz rzośzę Kazi | Leodyum, 3 maja. Wezoraj wieczór nastąpił banknoty zagraniczne (fg 
EEE zostali podporeegnikami: Hoszard Wład. pie owacyjnemi oklaskami, wśród których wręczono J » wybuch patronu dynamito wego, który 


i monety 
kupuje i sprzedaje 
pod najkorzystniejszemi warunkami 


Kantor WYMIANY 


filii o. k. uprz. galie. 


Banku hipotecznego 


w Krakowie, Rynek, I. 30. 0 


sd BSG" Zlecenia z prowincyi uskutecznia 
A się odwrotną pocztą bez doliczenia R 
à prowizyi. 


KEE EE E EEE 


iai nr i i i a dzieło: „Andrzej 
jej piękoy bukiet *z* szarfami i napisem. mierzowi Mora wskiemu za dzieło : " y 
Dopetolsalez koncertu była deklamacya p. Żela- P atrycy Nidecki, jego życię i a ANETA 
zowskiej, która z wielką ił uczucia wygłosiła Taką samą nagrodą im. Probusa: n l wd 
Ujejskiego „Białą różę” i dodała lad program „Wiersz za pracę malarską przyztano Wojciec Ly, 0 §- 
karmelkowy* Asnyka ] W. Pr, |5skowi za obraz „Wspomnimia s la dzie- 
: cinnych*. Cztery nagrody im. Lindego — każda 
m ||O 337 rubli — przyznano drowi Biskup: 
skiemu za słownik kaszubski, drowi Mikołajo- 


13 p uł. Maniewski Stuniełow 18 p. uż. -a 
Audytoreu. podpułkownikiem został Maciulski Wład., 
rent sprawiadl. I korp- _ 
Majorem audytorem zontali, Karol Heinrich z 51 pp- 
Zy sądzie garn. we Lwowie i Holschęk z 556 pp. do 
lądu garn, w Linou 
å Kapitanami audytorami I] bl. zostali Kauzek Fepdsasą* 
| Barn- we Lwowie przy 06 pp. Stephani G. 4! - 
Oruesnikami andytorami zostali: Wożniakowski A,z 13 
» do sądu garn. w Krakowie, Gabriel L. z 91_ PP. do 
du gum, w Przemyślu, Martusiewicz Józef £ 57 pp. do 
d u garn. we Lwowie, Waite Alfred z 26 bat. obr. kisj. 
4 sądu garn. -e Lwowie. 
kkarzem sztabowym został Liszniewski W. z 95 „PP. 
Mczelnym lekarzem 24 dyw. piech. 
| gkarzami pułkowemi I kl. zostali: Rappaport S 15 PP: 
Stefanickiego J. 88 pp 
m arzami pułkowymi H kl. zostali: Paalo A, 18 P. 
| bs’ Friedliabar E. 4! pp, Rado Al. 57 pp, Fleoker 
uł» Menkes M. 20 pp 
py a rachmistrzem I klasy został Goldstsub D. 


położono na progu jednego z domów przy bul- 
warze St. Veniere. Wstrząśnienie było nadzwyczaj 
silne; dom został uszkodzony, Sąsiedni dom do- 
„pał również wstrząśnienia, Szkoda jest znaczna. 
w mieście wzburzenie umysłów wielkie. 
zaa. i = gai uwięziono magłczytny który 
uciekmi. Jestto Niemiec, podróżujący Kkomisaut 
1 1 i owski i jski, | handlowy; znaleziono przy uim bilety jazdy do 
Dział ekonomiczny. |y boror kisma, a sornik, saryok Roo da, Pia) Mim, DIR andy d 
TFN nia Świętokrzyskie", i Rafałowi Lubiczowi 28 jakoby był Sprawcą. wybuchu. i 
Do generalnej taryfy kolej państwowych Sty- | przyczynki do języka polskiego. : Petersburg, 3- maja. Stan zdrowia Giersś zna- 
czniowego wydania Wyszedł dodatek piąty, wa-| Konkursy ogłoszono następujące: Konkurs im. | cznie Się polepszył;. niebezpieczeństwo zupełnie 
żny od 1 maja 1892. Józefa Majera na pracę historyczną 0 polityce | minęło, skutkiem tego buletyny nadal nie będą 
Nowe stacye telegraficzne. Z dniem 15 maia| Jana Sobieskiego w stosunkach do Austry!. Na- | wydawane, s > 
b. r. otwarte zostają do przyjmowania 1 dorę-|groda 1000 złr. Termin do 31 grudnia 1894| Medyolan, 3 maja Wczoraj przybył su książę 
*|ezania telegramów rządowych i Prywatnych Z 0-|foku. Konkurs im. Lindego na pracę Z zakre- Ferdynand bułgarski i udał się w dalszą dro- 
graniczoną Służbą dzienną, dla powszechnego u-|*U języka polskiego. Nagroda 675 rubli, Termin |gę przez Genuę do Cannes. 
żytku, następujące stacye kolejowe: Kłaj Biado-ldo 31 grudnia 1894 roku. Konkurs im. generate teny, 3 maja. Donoszą, iż w nocy z czwartku 
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$ 


i 
. 


p 


Dom bankowy | kantor wymiany JAKÓBA HOCHSTIMA igot pod malkorzystaiejetysi waruakawi kajon, | risicme pay, akaya 


Kraków, Eysek główny linia A — B. ujzategzia odwrotsą pozaią dex dliawasia prowizi 


> PE kaca — sań ER 2 


BALA 3 dz zd 


+ 


4 Nr. 104 NOWA REFORMA. 


zisiaj w nocy między godziną 11 a 12, idąc T ESS 
lokalu J. Miki Rynkiem i prawą stroną 5a- 
kiennie do kawiarni Kijska, zgubiłem 
pugilares czarny Z zawartą w 
nim kwotą 63 złr. Wewnątra była 
fotografia moja, jako legitymacya kolejowa, ró- 
wnież druga fotografia kobieca i różne bezwar- 
tościowe papiery. Uszsiwemu oddawoy i zralązay 
ofiaruję 33 złr. nagrody: -11511 
Adrea: Ludwik uszpeciński, u- 
rzędnik kolei państwowej. 


Na wiosnę i lato 


wodoleczniczy 
Dra CHRAMCA 


w Zakopanem, stacyi klimatycznej, 


cyj die österr. ungar. 


A 


j nadeszły RT nowości, otwarty cały rok. z 
P Gd 100 pokoi w cenie od 3 zir. 50 centów dzien=: 

a 

S Wełny na suknie kolorowa | czarne, |A nie za wszystko, t. j. pokój urządzony z pościelaj, usłu- 

$ Korciki, Kamgarny, Dreliszki ietleni Żvwieniójh Sanaa niemniej. . 

Š ! ' ' |Æ ga, oświetleniem, pożywieniem i kąpielami, niemniej honora 

« Muśllny, Batysty, Kretony i ryum lekarskiem. 

> Płócienka kolorowe, oraz © Kuchnia wykwintna. Ogromne Sale, czytelnia, billsrd, forte- 


3 Perkale francuskie su- 
rowe na bieliznę damską i 
męzką, Płotna itp. 


s Józef Neuwert i Syn 
jm w Krakowie 1099 1 5 
Sukiennice, L. I, obok cukierni. 


RZA JSASAJJSA ASA 


Nowy zakład 


dll. MLOYTANCZNY 


K. ZELECHOWSKIEGO 


artysty malarza 
(dawniej Bloniewski) 
przy ul. Podwale, L. 14, 


wykonuje wadług najnowszych ulepszeń 


fotografie artystyczne, 


Ceny bardzo przystępne. 
Na żądanie 1144 1 20 


portrety kredkowe i olejne. > 
« L4 
dada" 4742777277 AT 


Pomocnik 


z kilkuletnią praktyką w zawo- 
dzie bankowym, uzdolniony w kerespon- 
deneyi polskiej i niemieckiej, znajdzie u mnie 
umissśczenie. 1143 1 3 
August Raczyński. 
Dom bankowy i kantor wy- 
miiamy w Krakowie, 


meene 


10.000 


Violinen, werden wegen Uberfil- 

lang des Lagers in grösseren 

Partien au besonders billigən Aus- 
nahmspreisen, abgegeben. 


Seltener Gelegenheitskauf für En- 


G} pian, biblioteka; deptak 800 metrów powierzchni, muzyka C0- 
dziennie i t. p. do użytku gości. 
Prospekta wysyla na żądanie administracya. 


A ESHEETS 


Jan FLolijewicz 


ruśnikarz, zaprzysiężony znawca sądowy. 
w Krakowie, ulica Floryańska, L. 55, dom Wgo Kulczyńskiego, 


przyjmuje wszelkie zamówienia na broń różnych systemów, przerabia strzelby kapslowe na Wszy. 
stkie inne systemy, uskutecznia wszelkie roparacye, dorabia osady Wszystko spłeszmie t po 
cenach umiarkowanych. ] 
Przesyłki załatwiam jak najspieszniej pocztą. — Ręcząc «a doxładne i rzetelna wykońcZenię 
robót polecam się łaskawyin względom Szanownej P. T. Publiczności, 431 2L 25 

“V Ge 


EYER i SPOLKA į 
+ Zakład wyrobu gotowej bielizny i wypraw ślubnych. i 
£ Sklad Fabryczny Towarów Płóciennych. 


$ Kraków, Sukiennice 12, 13, 14, 
g 4 maprzeciow kościoła N. Panny Maryi, y 
x'g otrzymali ma sez0m jesienny i zimowy hi 
E staników damskich, sukienek i morad dla dzieci trykolewych $ 
$ w każdej wielkosci. 3 
$+ Bielizna męska, damska i dziecinna 
w różnych gatunkach i wielkościach, 4 s 
yprawy dla młodzieży szkolnej $ 


s} gotowe na składzie po najniższej cenie. 


$ Płótna krajowe i zagraniczne, oraz bielizna stołowa biała I kolorowa. $ 


b, 3 w md GGrłówrzazy «kiac 4 
„e Oryginalne) bielizny wełnianej trykotowej Prof. Dra Gustawa Jaegera, oraz wszęl- gÈ 
$ kich wyrobów trykotowych bawełnianych, wełnianyeh i jeiwabnych, skarpetek ge 
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Wszyscy 


$ całe w 


aprzyw™ właściciel "i. EBi 


i eUa E męskich, pończoch damskich i dziecinnych. 29 58 o Sh 
„Cassageschaft* æ Bielizna płócienna i trykotowa Wieleb. ks. Sebastyana Kneippa. $h Płaszcze umowe 
Brüder Placht A Wielki wybór parasoli bawełnianych, wełnianych I Jedwabnych, i MA 9 i ja ą 
Co anan ah a 20 i TPT TEPE a nai eryi nieprzemakalnej, męskie 


p za ? Paene a uf e a e a ś| Pa vy P 
- Poa O ” » +47 z - z ~, - = + ~, 
ET T S ES E ES NE N N sG o Key E Kay aS ay Koy te POWY CZ w zy taj zd 


(nicht Gebrüder) 
Musik - Instrumenten & Saiten- 
Spinnfabrik, Schönbach per 
Eger, Böhmen. 


Potrzebne sa 3000 złr, 


do umieszczenia na 2-gą hipotekę 
na jednej z kamienie w Krakowie. 
Pośrednictwo wykluczone. 
Bliższa wiadomość w Admini- 
stracyi „N. Reformy*. 1147 1 


NENAŚGHE i BIENENZOCET 


Kraków, ul. Krakowska, l6, 


Hurtowny Skład Fabryczny 


założony w roku 1863, 


poleca wszelkie gatunki szczotek i 
pędzli do potrzeb domowych gospodar- 
skich i technicznych , jak również ma. 
teryały dla szezotkarzy i po» 
NA wroźników. 1i38 1 38 

ów rzemiennych, rzemie- 
ni de uzycia i iwa wybór 

biezysk | pip do beczek. 


Wielki skład 


wszelkich gatunków szpagatn, przę- 
dzy szewskiej, taśmy tapicer- 
skiej i powrozów, nadto trzciny 
zwyczajnej i do wyplatania stołków, torb 
szkolnych, trzepaczek,gąbek, 
skórek jelenkowych do my- 
cia i zmiotek z piór. 


Cenniki bezpłatnie. 


Rekawiczki 


bawełniane, fil de cos, półje- 
dwabne, prawdziwe saskie 


poleca w wielkim wyborze 


J. Zaplatalski 


Kraków, Rynek, Linia A-B. 
1102 3 6 


Dom murowany 


obszerny, z ogrodem, przy Krakowie, 
za rogatką Łobzowską, w Nowej Wsi Na- 
rodowej, jest z wolnej ręki de sprze- 
damia. Wiadomość u naczelnika gminy 

na miejseu. 1042 4 6 


& drukarni Związkowej w Krakowie. 


damskie, uniformowe i liberyjne, po- 
leca i dostarcza 1017 2 0 


Albin Krajewski 


Wiedeń, I.. Giselastrasse, |. 
Wzory i illustracye gratis i franco. 
SJ DEE BAWĘ! ZRARED, 


ady CZŁOWIEK 


Lęnaty, obeznany z rolnietwem i wszal- 
Semi robotami ziemnemi, przytem zna- 
JĄCY doskonale rachunkowość, mogący 
zacadać księgi w interesach handlo- 
wych, przemysłowych i gospodarstwach 
wiejskich , poszukuje posady od 1 
-A lipca b. r. 
Na żądanie może być kaucja. 
awe oferty uprasza nadsyłać pod 
»Wiribus unitis* restante 


1085 2 3 


Fabryka parowa 


dachówek iłobionych pateniowanyci 


« Niepołomicach 
stacya pocztowa i telegraficzna w miejscu, kolejowa Podłęże- 


Wyrabia dachówki w kolorze czerwonym, czarnym i szarym, 
wypróbowane wszechstronnie jako jedyne pokrycie o tak wielu do- 
datnich przymiotach a mianowicie: wytrwałe na mrozy, śniegi i wie- 
kami nie zużyte, stanowczo zabezpieczające od ognia, (bo czyż mo- 
żna porównać z dachówką w tym względzie jaki inny materyał do 
krycia, która w ogniu najmniej 800 stopni gorąca wytrzy mała?) 
powierzchowności pięknej i gładkiej, koloru 1niłego dla oka a przy- 
tem tańsze nawet od pokrycia słomą i gontem. 

Wzmocnione konstrukcyjnie nosy u dachówek zdolne obecnie 
stawić opór najsilniejszym wichrom, co poręczamy, jak również do- 
borowy materyał. 

Uzyskaliśmy znaczną zniżkę przy kosztach transportu kolejowego: 

Kryjemy własnymi ludźmi i każde zamówienie załatwiamy ter- 
minowo. 

Próbki przesyłamy na żądanie bezpłatnie, a cenniki już opłacone: 

Tylko dachówki opatrzone marką ochronną (św. Floryan) i na- 


pisem „Patent Niepołomice* pochodzą z naszej fabryki. 
Listy adresować należy do 


Zarządu fabryki dachówek w Niepołomicac 


_ najnowszej konstrukcji, 
jest do nabycia w handlu 
W. Krzysztofowicza 


aków, Rynek główny, 
Linia A—B. 102833 


yg8 4 15 


h. 


pod firma 
H bad ERARKOWIH 
Dray ulicy Grodzkiej, L. 36 (we własnym domu). 
- Poleca swoje zapasy towarów jakoto : 
(J Noże, widalos, łyżki a różnego metalu, soyzoryki, korkssiągi, nożyezki i brzytwy. Wagi 
emaliowace honne l decymalno. Przyrządy i naczynia kuchenue, żelazne | blaszane 
ar lOWary tulskie, tace, córaty. Narzędzia rzemieślnicze, zamki, kłódki, oka- 
-OWRy skłąd kas ogniotrwałych. Piece Żelazne, tace przed piec, łóżka, umy- 
walnie i wieszadła. Ceny najumiarkowańsze i stałe, 843 6 10 


WOCAMI, obszaru 2 morgów — budynki 
gospodarczę, oficyna itp. jest do sprze- 
damia. Stacya kolejowa, poczta i tele- 
Bliż graf w miejscu. 
1*8za wiadomość w Administracji 
„N. Beformys, 599 8 6 


| 4 
© gród 
1873 sążni kwadratowych, w 6a- 
łości parcelami do sprzedania. 


Bliższa wiadomość: ulica Garn- 
carska, L. 12. 1081 5 5 


Dostawy kamienia budowlanego 


| wszelkich wyrobów kamile- 
miarskich, ze znakomitego kamiento- 
łomu w Chrzanowie, podejmuje się fir- 


Wanny istol 


także z niecykami do y 


ki kapielowe 


agrzania wody wyrabia i utrzymuje na akładzia 


Karol Markus w Krakowie, przy ul. Szpitalnej, L. 18. 


Największy wybór prawdziwych 515 16 104 


“a mn o warów Tulskich. ma EL E ulka i Spółka 


Trudni sią także urządzania wodociągów, łazienek, wychodków | piorunochronów. w Opawie. 1037 11 18 
E — a aa 
Fapier z fabryki bram Fiaikowskiea w Hialoks. 


Warszawska 


Pracownia Gorgetów „a la Sirène 


od 1 stycznia b. r. z ulicy Grodzkiej, L. 31, 
do domu Wgo Siedleckiego 


w Rynku gtównym, L. 45, Linia A-B, 
poleca na sezon wiosenny i letni nagrodzone na wystawach hy- 
W: gienicznych w kraju i zagranicą 


GUMOWE i WŁOSIENICOWE f 


jak również 


WIELKI WYBÓR GORSETÓW 
z najlepszych materyałów i dodatków francuskich. 
Wszystkie nasze gorsety wyrabiamy tylko podług najnowszych żurnali paryskich i bru- 
kselikieh, stosując się do każdej figury odpowiednim krojem. 
Obstalunhi wylonywają się jak najakuratniej w ciągu 24 godzin. 
„a obstalunki z prosinęzi prosimy nadesłać miarę: 1) objętość góry, 2) w pasie, 
H 4) w biodrach, 4) z pod ramienia do pasa. Wysyłka za zallczką. 
Oeny umiarkowane. 


cierpiący na sexualne osłabienie , niechaj we własnym interesie żądają broszury 
o patentowanym we wszystkich państwach, złetym medalem  odszczególnionym 
galwano-elektrycznym aparacie „EŁwofector*. Jedyny aparat, skonstruo- 
wany według zasad prof. Volty, polegający na naukowej podstawie, pomaga na- 
wet w zastarzałych cierpieniach. Przez profesorów i lekarzy stosowany. Refactor 
można wygodnie pomieścić w kieszeni. Broszury z podaniem sposobu użycia 
darmo i opłacone (także dyskrotnie bez podania nazwiska 
Or., Wiem, I., 


Oemterr."unaĘar,. 


KINAWZZRUWDSCHAUL. 


Wszystkim, którzy chcą mieś wiadomości przedmiotowe © obrotach kapitałów na giełdzie, ndziela informa- 
Finanz-Rundschau. Pismo to stara się usilnie omawiać wszelkie kwestye, które mają wpływ na 
kura pieniężny i dlatego daje sposobność tak kapitaliście, jak grającemu na giełdzie poinformowania się o tych stosunkach i wyrobie- 
nia sobie o nich własnego zdania. Pismo to jest pouczające, przedmiotowe i bezstronne. Prenumerata tygodniowa zn 52 
numerów l zir. — Numer okazowy darmo. 


dministracya: Wien, Stadt, Wallnerstrasse, Nr. 11. 


Sy 2 => p” PEEDDNJGEZE 


Pomimo wszechstronnego rozwoju chemii kosmetycznej i niezlie: 
żadnemu z nich nie udało się nsunąć starego, bo od 30 lat istniejącego środka, którym jest 


Dr. Fryd. Lengiefa Balsam brzozowy 


dowodzi to więc prawdziwej wartości tego środka upiększającego , wprost przez naturę samą nam danego: | 
Balsam brzozowy Dra Fryd Łengiela bada! wydział medyszuy vesar. rosyjskiego ministeryum , a prof DF. 
med. Raspi, prokurator uniwersytetu w Wiedniu i profesor Pyefiuch w Londynie i w. i szczególnie go Zà- 
lecają. Balsam ten uzyskuje się za pomocą postępowania chemicznego, które oł lat 30 nia uległo żad-ej 
zmianie, nadaje mu własność usuwanla starego naskórka, w miejsce którego powstaje naskórek nowy, od- $ 
znączający slę młodzieńczą śwleżością, niemniej gubi też bezpowrotnie wszelkie nieczystości skóry, plamy: $ 
piegi I zaczerwienienia, wygładza zmarszczki | plegi po wspló, nadając skórze niezrównaną gładkość, świeży 
I ożywiony koloryt. — Cena Balsamu brzozowego I złr. 50 et. za dzbanuszek. 

Fęce, które po użyciu Balsamu brzozowego zyskują nadzwyczajną delikatność, konserwuje sių nadal $ 
| za pomocą Dra LENGIELA OPO-CREfE, doza 60 ct., i Dra LENGIELA MYDKA 
BENRZOE, za sztukę 60 i 35 centów. Š 

Do nabycia w każdej większej aptece, mianowicie : we Lwowie u Z. Ruekera w Krakowie u Wik- $ 
tora Redyka, w Czerniewoach u Goliehowskiego nast. Mahl apt, w Tarnowle u Maurycego Adlera, w Biel” 
sku u Alfreda Blnmenthala i w drogueryi A. Haas. 


-5-€34€3-€ 3-IC3-€ 3.4-€5-€)-€3-€ 3-41 | Nakładem księgarni, 


«U 


przeniesiona 


1045 3 0 


Panowie 


od cyfrą) wysyła 
chulerstraane, 18. 


Asystent farmacyi 


poszukuje zaraz nmieszcze- 
nia w aptece; może przyjąć i 
zastępstwo. 106733 
Wiadomość: J. Ch., Droguerya 
Otowskiego, Kraków, Sienna, 12. 


Krawaty 
parasola, parasolki, laski 


tanje i w wielkim wyborze, poleca 
magazyn 872 9 0 


F. Szukiewicza 
Kraków, ;Rynek, Linia A—B, 


aby wszystkie nieczystośsi i wyrzuty Skórne, jako 
to: wągry, pryszcze, plamy wątro- 
btane, nieprzyjemny pot itp., zupełnia 
usunąć, polega na codziennem umywaniu się 
karbolowo-siarczanem mydłem 

wynalazku Hiergmanna i Bp. w Dre- 
źmie. Kawałek 40 ent. w aptece Lóona Ro- 

anera w Krakowie. 968 8 20 


Dobra Izb. Radwany 


w Ziempli ńekim komitacie na We- 
grzech, podług urzędowego arkusza 729 mor- 
gów o 1600 [] sążni, po obu stronach kolei z 
Moze Lab:rcz do Homonny położone, z glebą 
pszenną i dobremi łąkami, oraz 500 morgów ls- 
su, którego prędki porost wysoki i gęsty buko- 
wy las odje 60 lat mający dowodzi, obszerny 
dom pański, drugi dła służby i główne stajnie 
murewane, z nowem wiązaniem i dacham, oraz 
dwa ogrody obok dworca kolejewego położena. 
Stodoła, poboczne stajnie i leśniczówka nowa z 
drzewa, ze względów familijnych za pół wartości 
a te za 20.001 złr. oraz 1000 złr, odszkodowa- 
nia dla posesora, są £ Wolnej ręki na- 
tychiimiast do sprzedania. Połowa ce- 
ny może wele lat pozostać na hipotece na 5% 
Wiadomość: Antoni Koralewski, Rz 
1047 2 


ta Oleszyce. 


Umieszczenie dla uczniów. 


Warunki przystępne. Pokój na żądanie ume- 
blowany ze stołem i usługą. 100733 
Rynek. L. 7, II piętro, oficyna. 
aan Á a 


Roman Siiberbach 


pr zeds.ębiorca 1023 6 50 
W Ereaekowie 
wykonywuje pokrycia dachów łup- 
kiem sziąskim, angielskim i fran- 
cuskim, papą czyli tekturą ognio- 
trwałą, jakoteż dachówką faico- 
waną po cenach najtańszych. 


Taa" 


Kraków. 2 Maja 1892. _ f 


s2966 


zonych przetworów `na tem polu, 


2402 31 0 


składu i wypoży, 
czalni nut muzycznych, oraz ekspedycy! 
pism peryodycznych 1087 25 


S.A. Krzyżanowskiego w Krakowie 


wyszły ma fortepian : 


polecone i przyjęte przez Konserwatoryuie 
Tow. muzycznego w Krakowie: 


Drozdowski Jan. 


Zeszyt I. 1 złr. Zeszyt II. 80 et. 
Do nabycia we wszystkich księgarniach: 
p zma oz wz WZ «a ii a.< oX/oo| 


Wazne 
"dla właścicieli domów. 


Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną 
P. T. Publiczność, iż podejmuję się st” 
wiauia pieców kaimykowyci:. 
które są praktyczniejsze nad wszystkie 
inne, ponieważ mało opału wychodzi, > 
trzymają gorąco 24 godziu. Są to piece 
różnego kształtu, np. salonowe z ko- 
minkatnii, w formasie kafion ych, które 
przyozdabiam różnemi figurkami w sposób 
bardzo bogaty. Stawiam także piece 
kaflowe piekarskie i kuchnie. 
Ohmurowuję kotły parowe» 
oraz inna ruboty w zakres mego f»chu 
wchodząee. Przyjmuję robsty po Kls= 
sztorach, dworach, oraz na żąda” 
nie wyjeżdżam na prowincyę. 1105 2 * 

Licząc na względy Szanownej Publi- 
cznośsi, kreślę się z poważaniem 


J. SZPYRA up. Jakóba Sengera, 


Kraków, ul. Grodzka, L. 58. 


„l RLZ 7 DOŁ PLC 

Bardzo piękuy zblór próbek dlagkitentów prywź* 

tnych gratis i frauko. — Książki wzorów dle 
krawców niefraukowane. 


Miałterye na ubrania. 


Peruwien i Dosking dla Przewielebnego Dacho- 
wieństwa , przepisane uniformowe sukno dla 9: 
k. urzędników, także dla weteranów , straży 
ogniowej. na liberye i dla glmnastyków. Suku 
na bilardy i stoliki do kart, takża nieprzepu” 
szczające wodę lodeny na ubrania de polowania: 
materye do prania. 
Piedy do podróży od 4— l4 złr. 

Kto chce mieć wartościowe, wytrzymałe, CZY” 
sto wełniane materye suklenna, a nie tani? 
szmaty, zaledwie warte roboty, jakie każdź 
handlarz po domach roznosi, niech się uda 4° 


Jana Stikarofskyggo w Barnie. 


Stały skład sukna przeszło na '/, miliona: 
Największy wysyłkowy interes stałego Jądu. 
Ostrzeżenie! P. T. Publiezność ostrzega #19 

przed firmami , Ytóre polecają „resztki“ 1 „ku 

pony" po X m. 10 cin. i t r. odeinki na ubra- 
nia salonowe. Już w tem podswauiu równej dłu: 
gobel leży widoczny szwiudel, gdyż takia resztki 
itp. wycinane są z wyszłych z mody, uszk9- 
dzonych | nie dających się sprzedać matoryl: 

Takie ómieci, które owe firmy r Ziej lu9 šiel 
ręki zakupują, zaledwie trzecią część ceny K0: 
na są warte 725 11 J9 

Wysylka tylko za zaliczką, nad 10 złr. franco: 
Korespondencya w niemieckim, węgierskiu s 

wzeskim, polskim, włoskim i francuskim języku: 

Z EZ EE 


Płótna i Blelizng stołową, Rę 
czniki, Obrusy, Serwety 


otrzymał w wielkici wyborze i poleca 


KAZIMIERZ NIESIOŁOWSKI 


Kraków, Suklennice, L. 24 I 25. 
Ceny bardzo niskie. 481 10 


Do sprzedania 


6 szl. WOlÓW opagowyci. 


Wiadomość: ulica św. Tomasz; 
L. 8, I piętro, w mieszkaniu Wn) 
Raczyńskiej. 1071 33 


Tańsze od zazranicznych ! 


Znane jako (qr czysto Iniane 


Póta Korczyńskie 


grubsze i oieńkie webowe, na koszule: 

rześcieradłu bez szwu, dymy, ręczni* 

i zwykłe i tureckie kędzierzawć, 022- 

stki do nosa grubsze i webowe, obrusy, 

berwety, ścierki, płótno żaglowe (S% 

goltuch), drelichy na liberye w wiel- 
kim wyborze, poleca 


wt. GONET 
krajowa fabryka tkac 

M Rorceyniadi © s 
- s 

Cenniki i próbki z ąda gg 1 48 


Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewski, 


